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Rok VIII. 


Cony ogloszeń 


za wiersz milime 

trowy przed 1 słoty 
w tekście 50 gr., za 
tekstem 40 gr. Ogło 
„zenia tabelarycz- 
qe 0 prue, a Świą. 
terano 26 proc. dro- 
tej. Drobne ogło- 
szenia po 10 urosay 
Die poszuk ających 
pracy 5 gr. ss wy: 
rea Naimniej i sł. 
Kenio czesowe 

P.R O. Kaiowice 304.247 
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Po zamachu na kanclerza Austrii 


Hitlerowcy szczują przeciw Dolifussawi 


© WIEDEN, 4. 10. Komunikat u- 
rzędowy o zamachu na  kantlerza 
Dolltussa wskazuje, że sprzwcu za 
machu, Dertil pomimo, że oficjal- 
nie nie należał do stronnictwa naro 
dowych socjalistów, był jednak za 
gorzałym zwolennikiem tej rartji. 

Również wicekanelerz Fey pod 
kreślił w swych wywiadach. Że za 
mach na Dollfussa był inspiros ary 
przez czynniki pozostające psd 
wpływem narodowych socjalistów, 
jakkolwiek stosunki łączące Derii 
la z tem stronnictwem* nie zostały 
dotąd ściśle ustalone. 

Prasa niemiecka wyczerpujące. 
omawia tło i  przypuszeżulne na- 
stępstwa zamachu na kanclerza 
Dollfussa. 

„Woelkischer Beobachter“ potę- 
strjaeki powinien się ocknąć i sawró 
pange zamach, pisze że rząd au. 
strjacki winien zawrócić z me- 
właściwej drogi. Przyja- 
ciele Anustrji winni udzielić Dollfus 
sówi rady. aby nie ważył ię isć da 
lej przeciwko ludowi, żąda jącemu 
wolności i sprawiedliwości.. 

„Deutsche Zeituñg“ pisze. Wyda 
lony z armji szeregowiec kieruje 
„broń przećiwko  kanelerzowi związ 
kowemu uważając, że nie może spo 
„kojnie pogodzić się z losem, jaki ty 
siące innych znosi dla swoich prze 
konań, za któremi opowiada się przy 
tłaezająca większość ludności nie- 
mieckiej w Austrji*. 


CIEE SEAE AA ERIE 
Nowy dyrektor 


departamentu 


WARSZAWA, 4. 10. Jak się do 
wiaaujemy, dotychczasowy kurator 
*rakowskiego okręgu naukowego. 
p Nowicki, obejmuje stanowisko dy 
rektora departamentu: -szkół wyż- 
rzych w ministerjum W. R. i O. P. 

“Kuratorem w Krakowie ma zos- 
isć p. Godecki, b. naczelnik wydzia- 
łu w ministerjum ,a obecnie kuta 
tor w Brześcia n. Bagiem. 


Hindenburg ma ustąpić 


WIELEŃ 4. 10. Rozeszła się po 
głoska, że stan zdrowia prezyde :ta 
Niemiec Hindenburga znacznie s.ę 
gorszy: Hindenburg jest ogro.--- 
nie osłabiony fizycznie, coraz czę. 
teiej ulega depresji duchowej, wy: 
wołanej wyczerpaniem. 

W związku z złym stanem zdro 
wia Hindenburga rozeszły się pogło 
ski o ustąpieniu Hindenburga z pre 
zydentury, a w kołach h.tlerow 
skich rozpatrywane są kaad; datu - 


ry na stanowisko prezydenta Nie . 


miec. Najczęściej wymieniany jest 
ks. August Wilhelm Hohenzo'lern, 
czwarty syn cesarza Wilhelwa II-go 
nazywany PPE „Arwi” Ks. 


August Wilhelm odddawna należy . 


„do partji hitlerowskiej: i niejedną 
oddał jej usługę, finansując jej dzia 
łalność. Jest on zaciekłym hitierow 
Eem i CA 


z 
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„Germania“ wyraża obawę, że 
rieodpowiedziulne łączenie zan:a- 
chu z  naprężonemi stosunkami 
między Wiedniem a Berlin:n mu 


siałoby doprowadzić do niepcrząda 
nych komplikacyj i pociągnąć za so 
bą konsekwencje polityczne dla 
obu krajów ujemne. 


Wyjazd prezydenta Rzpiite 
i wszystkich ministrów 


do Krakowa na rewję kawalerji polskiej. 


WARSZAWA, 4. 10. W piątsk, 
jak wiadomo, w Krakowie odbędzie 
się wielka rewja 12-tu pułków kawa 
ierji w obecności p. prezydeata 
Rzplitej i ezionków rządu. 

Jutro w godzinach popołudnia- 
wveh wyruszy z Warszawy do Kra 
kowa specjalny pociąg. W pociągu 
tym, oprócz p. prezydenta Rzplitej, 
».ajdować się będzie prezes rady 


ministrów, p. Jędrzejewicz, wszyst 
prawie ministrowie oraz bardzo 
wielu dygnitarzy państwowych. 
Dotychczas nie zostało postaa» 
wione, czy p. marsz. Piłsudski na 
się również tym samym pociągiem, 
1y też inny, względnie samocho- 


tem. 


Dziesięciu górników odciętych od świata. 


270 miljonów złotych 

na Pożyczkę Narodową 

WAPSZAWA, 4. 10. Dotychczas 
w e€ały kraju wpłynęło zapisów na 
tożyczkę Narodową na sumy 
279.200.250 zł, Zapisy będą przyjme- 
wene jeszcze jutro do godziny 12-ej 
w nocy. z 


Olbrzymi spadek wywozu 2 Niemiei 


BERLIN, 4. 10. Życie gospod: 
cze Niemiec rozwija się pod zaa 
kiem stale wziastającej depresji. 
Memiecki handel - zagraniczi:y 
zmniejszył się w porównaniu z ubie 
głym rokiem przeciętnie o 30 pr^- 
W porównania z r. 1928 zmniejs/«- 
pie ekspcrtu wynosi 50 procent. 

W poszczególnych gałęziach wy 
twórczości wywóz zmniejszył się 
znacznie poniżej cyfry przeciętnej. 
l tak w przemyśle gramofonowym 
spadek eksportu wynosi 81 proc. w 
przemyśle fortepianowym 69 proc., 
rowerowym 94 proc., zabaw kar- 
skim 34 proc.. ceramicznym Ù) proe., 
filmowym 47 pròe.; optycznym 87 
proc. i aparatów precyzyjnych 1 ma 
szyn 59 proc. Sfery gospodarc- są 
żywo zaniepokojone tym stanem 
rzeczy. 
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Katastrofa na kopalni w Małej Dąbrówce. 


Wczoraj rano w kopalni Pol- 6 rano obsunęła się główna część 


ska* w Małej Dąbrówce wydarzy- 
ła się katastrofa górnicza. Około g. 


szybu wyciągowego wskutek  cze- 
go 10 górników, przebywających 


PEREZ rnana 
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Demonstracje hitierowców w Rumunji 


6 tys. umundurowanych awanturników 


ONDYN, 4. 10. PAT, W ol- 


Lrzymim londyńskim Albert - Hat- 


lu przy udziale 60.000 osób odbył się 
wczoraj wieczorem wiec na rze 
pomocy dla żydów, uciekinierów 7 
Niemiec. 

Główaym mówcą wieczoru był 
pr. f. Einstein, którego wystąpien!a 
urzekiwano z zainteresowaniem, 
zw!aszcza wokec ataków pewne$g” 
odłamu prasy londyńskej na znak» 
mitego uczonego, któremu odma: 
wiano prawa wtrącania się do pol- 
tyki. 


Prof. Einstein wygłosił przemó 
wienie  abstrakeyjno - politycziie, 
które nie było zwrócone przeciw ko 
imvkolwiek, lecz tylko zasadniczo po 
ruszało zagadnienie wolności i cywi 
lizacji jako przyczynowo ze soką 
r erozerwalnie związane. Stał się ou 
przedmiotem wielkiej owacji. Poz: 
nim owacyjnie przyjmowano sit 
„*ustena Chamherlaina, biskupa 
Extera, posła konserwatywnes” 
Locker T amps: na oraz innych mów 
[UDANA 


Powsciągliwe przemówienie Einsteina 


na wiecu antynizmiećkim w Londynie. 


BUKARESZT, 4. 10. PAT. W 
Sibiu odbył się zjazd niemców zarń'* 


"sz.kałych w Rumunji, który ujaw: 


nił zdecydowane wpływy hitlerow- 
skie. Wszyscy mówcy, których było 
1%, a wśród. których znajdowali «ię 


ite? emisarjusze hitlerowscy z. N:e- 
miec, przemawiali w diichu narodc 


wo - socjalistycznym. Na salę obri6 
nie został dopuszczony nikt oprócz 


` 


członków orga.iżacyj hitlerowskich 

Prasa rumuńska potępia ostro 
zachowanie się uczestników zjazdu, 
stórzy w ilości 6.000 umurducówa. 


nvch hiderowców manifest «+ U. 


głośno w dzień i w nocy na us 
miasta,. zakłócająć spókój 17". - 
dek publiczny. Oburzenie w Z 
też niedopuszczenie dziennika»: yaru 
muńskich na salę obrad. 


5 ATW FT 


pod ziemią, odciętych zostało od 
wyjścia. Piza ia zaalarmowa 
no władze górnicze i wszczęte akcję 
ratunkową. Akcją tą kieruje naczel 
nik urzędu górn. w Katowie?:h inz. 
Kossuth. Przewiereono otwór i udo 
stępniono odciętym od powierzchni 
górnikom dopływ powietrza. I.tnie 
je nadzieja wydobycia wszystkich 
górników żywych. 

Otrzymawszy wiadomość >» kata 
strofie na kopalni „Polska“, woje 
woda Grażyński w towaszystwie 
naczelnika wydziału bezpiec.eństwa 
p. Ryczkowskiego udał się do Ma- 
jej Dąbrówki. Na miejscu kalastro 
fy złożono wojewodzie sprawozda- 
nie o wyniku dochodzeń, co do przy 
czyny katastrofy. P. wojewoda zain 
teresował się w szczególności akcją 
ratunkową i polecił informować sr; 
~ jej przebiegu. ` 

Akcja ratunkowa postępuje w 
szybkiem tempie naprzód. O godzi 
‘nie 2 popołudniu kolumna rat>wni- 
cza dotarła już w pobliże miejsca, 
w którem znajdują się czekający 
pomocy górnicy. ; 

Odcięci od świata robotnicy da 


: ją sygnały, świadczące, że wrzyscy 


są Żywi. dE 
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` Lot z 47-45-00 Australji. 
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STRASZLIWE ZDERZENIE 2 SA- 

MOLOTÓW W POWIETRZU LOTNI- 

GY URATOWALI SIĘ PRZY POMO 
CY SPADOCHRONÓW. 

POZNAN, 4.18. We wtorek rano wy 
darzyła się pod Poznaniem wstrząszją 
ca katastrofa sarnołotowa. a 

Dwa aparaty « 3 p. lotn.  ćwiczyły 
nad wsią Strzeszyn do lotu okrężnego 
W czasie wykonywania loopingu obie 
maszyny »„derzyły się, 

Pueypatrującym się tym ewolucjom 
iieszkańcom wioski zamarł cddech w 
"diersiach. 

Obie maszyny runęły na ziemię, O- 
gólnie przypuszezano ,że piloci penie- 
śli śmierć na miejscu, jednak spado- 
chrony, jakie wkrótce potem zauważo 
no na niebie, świadczyły, że obaj pilo 
ei zachowali zimną krew i adołali w 
najniebezpieczniejszym momeoucie wy- 
skoczyć, ratując się od niccuybnej 
Śn.ecci. - 

Piloci por. Laguna i por. Gasda wy 
łądowałi szczęśliwie, samoloty zas ule 
gły zniscczeniu. 


DOŁĘ 1 SPALIŁO SIĘ W NIEJ. 
LUBLIN, 4.18. We wsi Truja gmi- 
ny Firlej, powiatu Lubartowskiego ba 
wiło się w stodole gospodarza Michała 
Reguły troje dzieci: 6-letnia Betenka, 
3--etni Konrad oraz 3-letni Marjan 
Prawniczek. 

Dzieci bawiąc się zapałkami wznie- 
ciły pożar. W ciągu kilku minut sto 
doła stanęła w płomieniach. Dziesi zna 
lazły straszną śmierć w ognia. Wypa 
dek ten wywołał wstrząsające wraże- 
nie we wsi i okolicy, 


—;U:— 
STRASZNA KAuvaSTROFA ŁOÓ1Ni- 
CZA POD OSRTOWIĄ MAZOWIEC- 
KĄ. 

BIAŁYSTOK, 410. Wczoraj we wto 
rek 3 bmu o godz. 13.55 pod wsią Waso 
wg. pos. Ustruwia Mazowiecka wyda- 
rzyła się katasrofa lotnicza. ; 

Samolot wojskowy, pilotowany przez 

por. Kłoska spadł na stedołę, przebił 
ją i uległ zdruzgotaniu. 

Por. Kłosek do:nał ciężkich obrażeń 
po upływie kilku minut zmarł, 
Przyczyna katastrofy dotychczas nie 

została wyjaśniona, Na miejsce wypad 
ku wyjechali przedstawiciele władz ad 
ministracyjnych i wojskowych. 
—o0)0— 
ZUCHWAŁY NAPAD BANDY- 
TÓW NA PLEBANJĘ. 


RZESZÓW, 419. W dniu wczorajszym 
dokonano napadu rabunkowego na pro 
bostwo w Husowie obok Łańcuta. któ- 
ry zakończył się tylko dlatego bez- 
krwawo, ponieważ mieszkańcy probo- 
stwa pomimo tego, iż słyszeli odgłosy 
wyłamywanych szaf i rozbjanej kasy, 
zachowali się spokojnie, nie stawiając 
oporu. 

Mianowicie w nocy usłyszał ks, kau. 


Turkiewicz odgłosy wyłamywania ka-. 


sy i szuflad, jakoteż dobijania się do 
jego pokoju, który był dobrze  zaopa- 
trzony. Ks. Kanonik zupełni: nie rea- 
gował, a dopiero gdy huk się uspokoił, 
wyszedł do przyległych pokoi, gczie zo 
baczył rozprutą systemem „farteszko- 
wym“ kasę, porozbijane szafy i wufla- 
dy, z których wypróżniono dużą ilość 
wartościowych przedmiotów i  rewol. 
wer. 

Wartość zrabowanego łupa n.s jest 
jeszeze ustalona. Sprawcy opuszczając 
probostwo zgubili swój browning. 

—21400: — 
CHCIAŁ ŻONIE ODGRYŹĆ NOS 
ODGRYZŁ UCHO 


LUBLIN, 4.10. Zgłosiła się do wladz 
policyjnych 33-letnia Władysława Roz 
pędowska, zamieszkała Sienna L. 13, 
która oświadczyła, że zazdrosny jej 
mąż cheąc ją « pocić, usilował od- 
gryźć jej nos. ~ Aioższej walce p Roz 
pędowskó |. U. wdzie aratowala, 
jedno "R RARE kie od 
g” 
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Ukrócić zrzeszone zdzierstwo cukrowników! 


Anglicy polskim cukre 


Postanowicaie sądu kartelowe- 
go, zatwierdzające zarządzenie m- 
ristra przemysłu i handlu 0 zam: 
knięciu kartelu cementowego, przy- 
szlo w samą Durę, bo jest rzeczą już 
niedopuszczalną, a nawet. wręrz 
zbrodniezą, 

tolerowanie kliki ludzi, 

którzy w dobie powszechnego zri 
bożenia, w czasach — gdy cały 
kraj jęczy pod obuchem kryzysu 
i rozpaczliwym wysiłkiem broni 
się przed ostateczną nędzą — anie 
tyiko nie pomyśleli o słusznej zu 
dukcji swych zysków, ale przeciw 
nie — dyktowali -calemu społeczeń - 
e(twu ceny, nie stojące w żadnyla 
stosunku ani do ponoszonych prze: 
nisłŁ wydatków, ani do rzeczywi- 
sioi wartości produkowanego arty. 
kużu. 

Kartel cementowy przestał ist- 
nité. Lecz tylko cementowy!. A 
ileż takich karteli, takich trustów 
panoszy się jeszcze w Polsce i 

wzbogaca falangę zdzierców. 

tuczących się na krzywdzie spole- 
czeństwa? I tych również tolero 
wać nie wolno, jeżeli — w co wis- 
rzymy — istnieje u władz naczel. 
nych państwowych  postanowien'e 
uwolnienia państwa i społeczeń. 
stwa od tych pijawek. 

Nie wątpimy, że po kartelu ce- 
rientowym, przyjdzie kolej na ir- 
ne. A przedewszystkiem 

na kartel cukrowy, 
którego „politykę“ najboleśniej me 
że odczuwają szerokie masy lul- 
unŚci. 
Bo uchylmy tylko rąbka tajem- 
nicy kartelu cukrowego, a przek? 
nany się: dlaczego my tu w Pol 
ece płacimy za polski cukier olbrzy 
me ceny, dlaczego zubożałe wa”. 
stwy naszej ludności nie widzą cu- 
kra całemi tygodniami, wówczas 
gdy i 

tymże połskim cukrem angliey 

tuczą... swe świnie. 

Przyczyna takiegc stanu rzeczy 
tkvi w aperetkowej wprost poi- 
tyce wywozowej naszych kartelów 
cukrowych, którzy gwalto w - 
nie upierają się przy utrzymania 
dla swego cukru rynków zagranicz 
rych. Dlaczego? Na to oni sami 
mogliby chyba tylko odpowiedzieć, 
gdyż żadna absolutnie okoliczność 
nie wskazuje, aby wywóz polskie 
xo cukru był dla Polski pożądany 
i kcrzystny. 

Według obliczeń fachowych, ca- 
kiownie polskie wyprodukuiją w 
tym roku ogółem około 3 i pół mil- 
jona centnarów cukru białego. Z 
tei ilości zaledwie 800 tysięcy cen- 
'narów pójdzie w świat, a reszta 
przeznaczona jest dla spożywców 
krajowych. 

A jakież ceny osiągają polscy 
ciekrownicy za. swój cukier zagra- 
nicą? Przeciętnie 11 złotych za 
10% kg. netto, czyli 


jedenaście groszy za 1 kiłograni. 


Gdy my tu w Polsce za kilograca 
po'skiego cukru płacić musimy i 
z. 40 groszy! Prawie trzynaście 
razy więcej! 

Tak, -— ale to my, polscy spo 
żiwey polskiego cukru, pokrywać 
mtsimy (z nadwyżką!) straty, ja- 
kie cukrównietwo polskie ` ponosi 
dzięki temu warjackiemu ekepor 
towi. 

Gdybyż jeszcze istniała jakaś na 
dzieja. że stan ten ulegnie zmianie 
na lepsze, że ceny zagraniczne p-d 
niosą się, a cukier nasz opanuj: 
Jwe rynki. Ale gdzietam! 

Jeszcze przed trzema latv wy- 
wieziono z Polski cukru za 138 mil 
jonów zł Potem zaczał się gwx- 
towny spadek — i już w pierw- 
zanych miesiącach rokn ` bieżacego 
wywieźliśmy cukru tylko 646 i Lół 
tvsiaca centnarów za sume niespt- 
na 14 m'ljonów złotych. A na kar - 


na iyżkę cukru. 


panję tegoroczną liczyć można z 

tasportu polskiego e 
ochód nie przewyższający 
9-ciu miljonów złotych. 

Czyż dla tej marnej stosunkowo 
kwoty warto upierać się przy fo-- 
stwaniu rynkćw zagranicznych, « 
tale społeczeństwo polskie zmu- 
szać do płacenia za cukier cen tak 
uaimiernych? Jest rzeczą niewąt- 
l'iwą, że — przy zredukowanej od 
nowiednio cenie krajowej — spo- 
życie cukru w Polsce wzrosłoby 
zacznie i wówczas także i te 
8011000 kg. cukru polskiego nie po- 
trzebowaloby szukać odbiorców 
zagranicą. Z korzyścią dla stren 
oku — spożywey i producenta. . 

Przy imijmy jednak, że,połityka 
wrwozowa* . kartelu . cukrowegce 
musi (1?) pozostać bez zmiany. | 
w tym wypadkuetaoinetaoinetawn 
w tym jednak wypadku ceny, pła- 
cme za cukier przez _ spożywee 
krajowego, są tak nadmiernie w- 
sobie, że 
graniezą ze zwykłem zdzierstwem. 

Oto dowody: 

Koszt własny wyprodukowaria 
l-go kg. cukru wynosić powinie: 
iu: więcei niż 50 gr. Trzeba tylk» 
aby  zredukcwano . fantastycz x 
pensje dyrektorów cukrowni. człon 
ków różnych rad nadzorczych, ska 
srvyano tantjemy i t. p. 

Przy takiej godziwej cenie wła: 
lego kosztu, strata kartelu cu- 
krewniczego ra każdym wyw'e- 
zionym zagranicę kilogramie  cu- 


dzier. ANTONI BELAJER. 


m tuczą swe świnie, gdy nas nie stać 


kru; wyniesie 30. groszy. Że zaś si. 


życie eukru ; skiego w kraju jesi 


ə razy większe obecnie, aniżeli je. 
zo wywóz, więc rozkladając tę 39 
groszy straty na trzy,, kilogramy, 
otrzymamy 13 groszy. . podwyzk: 
Czyni to razem 63 gr... i 
drliczamy do tego podatek, kosz 
ta handlewe, zysk pośrednika i t. d. 
— a jeszcze dalecy będziemy. . ud 
ceny, jaka w handlu detalicznym t 
uas obecnie obowiązuje. 

Ale my, z naszej ubogiej kiesz:- 
ni pokrywać musimy nietylko str: 
ty eksportowe kartelu cukrowego, 
lecz także królewskie pensje róż. 
nych darmozjadów, w rodzaju dv 
rsktorów prezesów i członków 
rad nadzorczych. a niezależnie od 
tego — napychać musimy ' złotem 
kieszenie właścicieli cukrowni, w 
zdzierczej śwej polityce żrzesz*- 
nvch w kartel | SA St 
dla łatwiejszego wyzyskania maj 

ludności. — 

W tej nienasveenej cheiwości pó. 
saich _ kartelowców cukrowych 
tkwi źródło nadmiernej drożyzny 
polskiego cukru i przyczyna, że 
miljony obywateli państwa wyrze 
ha” się musi tego niezbędnego di 
zdrowia artykułu. 

Dlatego domagać się musimy, * 
1 naczelne władze państwowe nic 
roprzestały na likwidacii  kartel: 
cementoweso w swej walce ze skar 
telizowanem _ zdzierstwem. poło:v 
l: swą dłonń przedewszystkiem na 
aszych maeratach enkrowvch. 


Miejska Piekarnia Mechaniczna 
w Sosnowcu, ui. Kotiarska 2 tel. 13-88. 


Została uruchomiona i poleca Śz. Klijenteli różne pie- 
czywo pierwszorzędnej jakości po cenach nainiższych 


Z poważani”m 


Program święta jazdy polskie! 


w Krakowie. 


KRAKÓW, 4.10. Został już ustalony 
następujący, szczegółowy program uro 
czystości święta jazdy polskiej w dniu 
6 bm.: 

1.30 — 9.30 przemarsz pułków kawa- 
leryjskich przez miasto na Błonia. 


9.60 nabożeństwo w kościele ganizo- 
nowym św. Agnieszki, 


9.30 — 10.306 ustawienie pułków na 
Błoniach. 

1030 raport na Błoniach odebrany 
przez inspektora armji gen. Oriicz Dre 
szera. 

11.00 — 11.20 przegląd pułków, doko 
nany przez Marszałka Józefa Piisud- 
skiego. 


11.30 odmarsz pułków na Małe Bło. 
nia i ustawienie do defilady. > 

11.30 — 12.30 śniadanie w ; nmiocie 
na Błeniach. 

12.38 defilada. 

1415, hołd prochom Jana Ifi na Wa 
wełu. 

15.00 — 15.35 zwiedzanie wystawy pa 
miątek po królu Janie FIL 

17-00 obiad w kasynie garnizono- 
wem. 

17.06 — 18.00 koncert orkiestr kaws- 
leryjskch na mieście. 

21.00 odczyt gen. Wieniawy — Dlu- 
goszowskiego w Teatrze im. J., S:ewae 
kiego. z 

22.30 raut na Wawełu. 


Tajemnica Zacharowa 


Multimiljoner pochodzi z Suwalszczyzny 


Pismo londyńskie „Daily He- 
raid“ przynosi w ostatnim numerze 
sensacyjną wiadomość, która uchy 
la rąbek tajemnicy postaci jedneę:; 
á najbogatszych ludzi na Świecie 
Fu-letniego Bazylego Zacharowa 

W Anglji zamieszkuje od wiel:: 
iat Hajman Zachar, który twierdzi, 
że jest prawym synem Bazylego i 
że Bazyli Zac. arow nazywa się wia 
śriwie Manel Zahar. 

Pochodzi z Suwałszezyzny i w r. 
1870 poślubił w Wiłkomierzu Cha 
ję Karobńską. 

Po kilku latach pożycia małżeń- 
stwo zostało - rozwiązane, a jedy- 


ucza dzieckiem z tego małżeństw: 
jest Hajman, lizący dziś 62 lata. 

Roszczenia swoje popiera on od- 
pewiedniemi zaświadczeniami, wy 
danemi przez magistrat w Wiłk: - 
m.erzu, stwierdzającemi, iż żołnierz 
Manel Zahar poślubił Chaję Karo 
linską i własną metrykę urodzeru:: 

Hajman Zahar rości sobie pre 
t-rsje do przyszłego spadku po Ba 
zvlim Zaharowie, który „jak wiade 
me leży obecnie w Nicei obłożnie 
chery. 

Dla dowiedzenia tego, iż jest sy 
usm Bazylego Zacharowa, Hajman 
gorów jest poddać się próbie krwi. 
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Manewry jesienne. 


Obeene posiedzenie ligi naru: 
dów w Genewie ma rozwiązać sze. 
1eg problemów, które dzięki wstęp- 
nym pracom dyplomatycznym z: 
risły skierowane w określonym kie 
runku. Dlatego też tzw. problemy 
enewskie przestały być problema - 
mi; zainferesowane mocarstwa iay 
też grupy moeurstw mogą je załat 
wÚ jednem pociągnięciem pióra « 
ta tem łatwiej, że zachodzi całkowa- 
ta zgoda co do zasadniczych wyty- 
cznych owych rozwiązań W tej 
kwestji ani urzędowe komunikaty 
o licznych odbytych posiedzeniach 
i konferencjach naczelników państw 
+ odpowiedzialnych mężów stanu. 
ani też komentarze prasy śŚwiato- 
wej nie dopuszczają żadnych wą!- 
plrwości. 

Konferencja genewska stoi Zit- 
tem pod znakiem jasnycn i wyraź 
nyeh frontów Należy się za to en- 
tuzjastyczna pochwała i najgoret- 
sze podziękowanie niemieckiemu 
kauelerzcwi Hitlerowi. Albowiem 
to, co od pierwszych rokowań po- 
kojowych w r 1919 nie udało się 
zudnemu mężowi stanu, ani Stre- 
zemanowi, anı Lloydowi Georgow:, 
am kanclerzowi Maxowi, ani Briar 
dewi, ani Mussoliniemu, Litwinowu 
wi, Massarykowi i Maedonaldo 4i 
— powiodło sẹ Hitlerowi, którego 
kanclerscwo jakby za dotknięciem 
rozdżki cezarodziejskiej, stworzyło 
jasne i przejrzyste fronty Po jed- 
rej stronie widzimy wielką falaa- 
gę demokracji europejskiej, uszy. 
kowaną przez znaczną większ>$* 
nutarstw europejskich, które el.oć 
w obrębie poszczególnych grup ste 
vayg się załatwić interesy indywi- 
dualne, w całości jednak postępuj: 
po tej samej drodze; po drugie; 
stronie widzimy izolowanych anta: 
gonistów którym przewodzą h.b 
cheiałyby przewodzić Niemcy. 


Między oboma temi wyraźnemi 
frontami stor Mussolini, a jedra 
okc jego zwilzone jest łzą, gdy tyia 
ezasem drugie się uśmiecha. Hitler 
niesiychanie dażo zawdzięcza Mus 
solimniemu. Nie ulega wątpliwośc:, 
że życzlwość Włoch ośmieliła Eit- 
tlera do miejednego kroku, które- 
goby nie uczynił, gdyby z góry n:2 
żywił przekonania, że Mussolini go 
zaaprobuje głośno lub rrzynaj 
minej w milczeniu. Znacznie jef- 
nak więcej zawdzięcza  Mussolti:i 
u'emieckiemu kanclerzowi.. Oto 
Balkan, który sprawiał dotąd wel 
kie troski Włochom,  zorjentował 
sie obecnie w tym kierunku, że 
vraca swą główną uwagę nie na 

fussoliniego, lecz na Hitlera. Dzię 
I, temu został odciążony południ : 
wo-wschsdnio-europejski front 
Mussoliniego. Także austejacki cię 
żar spadł Ą pleców Mussoliniego? 
poniewaz Austrja na okres nieogra 
miczony zajęta jest niesłychanie 
tom, aby wymknąć się z brater- 
skiego uścisku Niemiec. Jednoc”e- 
Śnie rozwija się gra zaiste gro'»: 
skowa, której Mussolni jest głów: 
nym aktorem: Jego faszystowskie 
serce nie może mimo wszystko bić 
ink gorąco dla Hitlera, gdyż Mus: 
soni, zwracając się ku Niemcom 
widzi jednocześnie Francję i An- 
„lię i wszystkie grupy państw, 
zyriązane z temi dwoma mocar. 
stwami. A Mussolini jest zbyt mą. 
drom mężem stanu, aby musial 
Głago się zastanawiać, z której stro 
ny wypłynie dla niego korzyść. By- 
stry wzrok dyplomatyczny Mus« 
liniego nie pozwala mu na poświę: 
emie dla przyjaźni niemieckiej 
przyjaźni z Francją i Anglją, z cze- 
"vc wynika konsekwentnie. że Niem 
‘ey w najpomyślniejszym przypad: 
ku mogą liczyć na życzliwą neutra! 
, bość włoską. í 


Konsolidacja stosunków w v- 
i Þrekie Małej Ententy, poczyniła 
znaczne postępy wskutek rozmów, 
toezonych w ostatnich tygodniach 


> iw: 
LON NOŚ 


oraz dopiero przed kilku dniami 
zakończe ej, niezmiernie ważrej 
krnferencji w Sinaia, A że wszys: 
k» się to dzieje w — porozumieniu 
z państwami  zachodniemi | we 
współdziałanin z Austrją, dowodzą 
najlepiej liczne przyjacielskie w'- 
zyty kierujących mężów stanu. 
Wynika stąd przymusowa sytuacja 
dla drugiego teoretycznego sprz“. 
nierzeńca Hitlera, dla Węgier któ 
re wciśnięte między Małą Ententę 
i Austrję, chroniącą swej samo- 
daelności, nie mogą kontvynuowa* 
swej teoretycznie zamierzonej przy 
jacielskiej polityki wobec Hitlera 
Świadczy o təm najlepiej  dos;* 
długi pobyt von Papena w Buda 
deszcie i podróż węgierskich miri- 
strów Gómbósza i Kanyi do Bert 
na. Z podróży tych nie — zdaje 
się — nie wynikło, gdyż z nadmier 
„4 skrupulatnością podkreślono ch: 
raster prywatny. 5 
Rosja jest eo ipso przeciwni. 
kiem obecnych NŅNiemies i ciągle 
jeszcze, mimo wielkiego polityczne 
go przewrotu, wielkim bratem ni- 
rodów słowiańskich. Przyjacielskie 
stosunki Polski z Rosją z jedrei 
strony a z Austrją z drugiej stro- 
ny, są równie dobrze znane, jax 
zyczliwe relucje między Polską e 
mocarstwami zachodniemi. O ten: 


że rzeczywiście tak jest i że Njem- 
cy dokładnie © tem wiedzą, świad 
czy najlepiej skwapliwa serdecz 
ność niemiec. min. spr. zagr. Nev- 
zntha w czasie Śniadania niemie 
cko-polskiego i niesłychana u- 
przejmość dra Goebbelsa w czasie 
przyjęcia polskich dziennikarzy. 

Taka jest w zasadniczych za: 
rysach sytuacja na terenie lig: 
narodów, gdzie będzie się wpraw - 
dnie mówiło o rozbrojeniu, lecz 
miało na myśli Niemcy. Niemy 
znają tę sytuację i wiedzą, że sie 
dzą na ziemi pomiędzy wszystkie 
mi fotelami genewskiej sali obrad. 

Ostatnia okoliezność jest dosta 
teczną przyczyną, że udręczone 
znękana Eurcpa spoziera ku obec 
"ecu posiedzeniu ligi narodów 2 
rewną nadzieją. Nie ulega wątp': 
wości, że choćby główny punkt v 
brad, międzynarodowe  rozbrojenie 
czy też jego kontrola, nie zostal 
czikowieie załatwiony według daw 
nego zwyczaju dyplomatycznego 
tv jednak Enropa ma się na bacz- 
rwści, fronty ustaliły się zdecydc 
wanie, a — eo najważniejsze  — 
Niemcy 6 tem wiedzą. 

W tym sensie _dotychezasow:: 
tradyeyjne manewry jesienne mię: 
dzynarodowej dyplomacji spełniły 
kesprzecznie swe zadanie. 


PRIUS TORA RECE A 


„Krwawa armja” 


w Stanach Zjednoczonych 


400 000 bandytów—12.000 „mokrych robót“ — 50.000 kra- 
dzieży —Porwanie 5 000 osób—Kontrakcja rządu 
Stanów Zjednoczonych. 


Tempo rozwoju bandytyzmu w 
St Zjednoczonych wywolało ne- 
prkój w sterach rządzących. Obec- 
nie żastanawiają się nad tym za- 
sadnieniem tak, jakby chodziło o 
wytępienie wszystkich obywatet. 

Istotnie, trzeba przyznać, że bum 
cytyzm przybrał w St. Zjednocze- 
"ych tak kolosalne a jednocześnie 
potworne rozmiary, że W wypadku 
braku zdecydowania ze strony mu 
rodajnych czynników, wywołać to 
m.że katastrofę. Przeprowadzona 
«ztatnio statystyka dostarcza pod 
ivm względem aż zbyt 

wiele materjału. 

Na terenie St. Zjednoczonych 
grasuje obecnie armja bandytów 
zwana popularnie „czerwoną af- 
mją* (zapewne dlatego, że działal- 
iu ść swą znaczy morderstwam:!), 
która pod względem liczebności jest 
dwa razy większa od regularnej ar 
mji St. Zjednoczonych. 

Z dnia na dzień szeregi „cz%ł: 
wozej armji“ wzrastają, co wska 
zuje ,że w chwili obecnej 


najbardziej intrantnem zajęciem ` 


jest bandytyzm. ; 

„Krwawa armja“ jest zorgan: 
zowana w sposób ¡który budzi p9- 
dziw nawet u fachowców wojsko- 
wych. Skądinąd wiadomo, że „krwa 
wa armja* dysponuje techniczne: 
mi środkami, koniecznemi do ro7*£ 
rarja „normalnej“ bitwy. Są wię? 
vandyci zaopatrzeni w tanki, gazy 
trujące, granaty, karabiny itd. 

Według statystyki grasuje W 
Si. Zjednoczonych 400.000 bandy- 
tów (męzczyzn i kobiet), zajmują 
eych się Wyłącznie 
napadami rabunkowemi i morder- 

stwami. 

Za rok 1932 statystyka jest na- 
«tępująca: 12000 „mokrych robót” 
(m*rderstw), 3000 osób zostało por 
wanych celem otrzymania okup". 
dokonano 50000 kradzieży w miesz 
kaniach. składach i bankach, 4 
100 000 osób padło ofiarami „ZWYś - 
łych napadów rabunkowych. Zy* 
sk: „krwawej armji“ w ciągu 
wspomnianego roku wynosily 

13 miljardów dolarów. 


Cyfry te są przerażające. SĄ 0 
ie wymownem świadectwem, że 4y- 
tuucja w St. Zjednoczonych nie jest 
godną zazdrości. 

Rząd vstatnio poprostu nie mów? 
roświęcić zbyt wiele energji temu 
paącemu zagadnieniu, zajęty Wy- 
iącznie sprawami gospodarezemi. 

„Zdaje się jednak, zresztą wska- 
zw ją na to widomości z poza  oce- 
ana, że rząd wreszcie postanowił 

wytępić zarazę bandytyzmu. 


Podobno „lokator Białego D>- 
mu“ a więc prezydent Roosevelt 
zażądał od powołanych do tego czyi: 
ników przedstawienia planu wał": 
z „krwawą armją“. _ 

Tym razem, według doniesień 
mają być stosowane Środki be” - 
względne. Będzie to system znac: 
nie surowszy od sądów doraźnych. 
Poprostu każdy bandyta schwyta- 
1y na gorącym uczynku, czy też w 
czasie obławy zostanie skazany nu 
śmierć. Bez pardonu, 

bez możności obrony. 

Jeśli istotnie władze w ten spa 
ih wezmą się do pracy, oczywiście 
przy pomocy nie tylko policji, aiv 
! regularnego wnjska, należy liczyć 
t'e z klęską „krwawej armji". Wów 
OE zwykły śmiertelnik -— obywa- 


odetchnie. 
Ale do takiego szczęśliwego nw 
mentu jeszcze daleko! 


„B. 1. G> 


Bazar Jednolitych Gen 


Sosnowiec, ul Modrze wska 22. 
` = 


Jedyne najtańsze żród!o zakupów 
w Żagłębiu. 


Oglądanie nie obowiązuje do kupna. 


Olbrzymi wybór wszelkich towarów 
do wszelkiego użytku. 
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Rozmaitości. 


ŚWIATOWY ROZWÓJ KÓŁ M20- 
DZIEŻY CZERWONEGO KRZYŻA. 

Organizacja kół młodzieży €«erwo- 
nego krzyża w różnych państwach na 
terenie 5 kontynentów świata stale się 
ostatnio rozwija, wyrażając się obeenie 
olbrzymią liczbą zgórą 12  mi'jonów 

Z poszczególnych krajów naieży wy 
mięnić Amerykę Północną, która wraz 
z Kanadą, liczy członków kół modzie 
ży ©. K. ponad 7 i pół miljona Japon- 
ja posiada prawie 1 i pół miljona człon 
ków, Australja — ponad 109.60: Z 
państw euronejstich mijwe o człon. 
ków kół młodzieży liczą Włochy, be 
prawie 1.700.600, dalej idzie Lzechosieo 
wacja — pól milj, uugosiawja viu-wst, 
Grecja — 200.600, Węgry — 12%.v. W 
innych krajach Europy, jak Niemcy, 
Francja, Ang:ja, liczba a:łonków kół 
młodzieży Czerwonego Krzyża waha 
się od 50 do 160 tysięcy. 

W Polsce członków kół młodzieży 
PCK. jest ponad 100.600, zgrupowanych 
w 1439 kołach. Największa liczba kół 
młocazczy WU, a is. U 
Sui, przypada na województwo lódzki 
najmniejsza zaś (29) na Uoisó roo -=u 

Organizacją naczelną kói mic ielcż) 
PCK. w Polsce jest komisja giówna. 
Przy miastacn wujewówzkich działają 
komisje okręgowe, których jest w rol 
sce 15, a w miastach powiatowych ke 
misje odcrialowe, których jest m 

—4000—— 

KAPLICA W PNIU DEBU 

ISTNIEJE C7% 1656 R. 

Jedna z najbardziej oryginalnych 
kaplie ku c ei Matki Boskiej vajdu- 
je się we francuskiej djeco-ji Rouen. 
Zbudowano ją w wydrążonym pinu ty 
siąletniego dębu rosnącego we wsi Al 
louville, w roku 1696, w okresie ratos 
króla Ludwika XIV. ` 

Mimo wypróehniałego pnia dbb co 
roku pokrywa się świeżą zielenią. Ww 
roku 1696 miejscowy proboszez pow- 
ziął myśl przekształcenia korony i wne 
trza drzewa na kaplicę. Pień ma 15 me 
trów obwodu. W korze drzewa wycie- 
sano małe schodki, które biegną doko 
ła kaplia:ki. W ezasie rewolucji dąb 
miał być ścięty, ale nauczyciel miej- 
szowy wpadi na pomysł by powiesić 
na drzewie tablice z napisem. Sw-ąty- 
nia rozumu“ -- i drzewo zostało vrei. 
wane. 


„——OU0— 
DZIECI JAKO DORADCY HAN 
DLOWI. 

Jeden z wielkich magazynów z za- 
bawkami w Pradze czeskiej wsrewa- 
dził u siebie ciekawą inowacj”. Wcią- 
gnal mianowicie dzieci w krąg swoich 
doradców handiowych, a to w ‘en spo 
sób, iż rozesłał do lieznych rodzir kar 
ty c kuponem na odpowiedź, w ttórej 
dzieci miały poinformować magazyn, 
jakie zabawki najlepiej przypadają im 
do gustu. Każde dziecko, które przy- 
niosło do magazynu wypełniony Y 
ten sposób kupon, otrzymało zabawkę 
w prezencie. Efekt tej inowncji byi 
dwojaki: po pierwsze obroty maz% y 
nu zwiększyły się, gdyż wzrosła znacz 
nie frekwencja kupujących, po :rugie 
kierownictwo magazynu uzyskało lep- 
szy wgląd w gusta i zainteresowania 
dzieci i stosownie do tego moglo skom- 
pletować 'apasy zabawek oraz ich sor 


tyment. 


+ MIO 
KSIĄŻKA ZŁOTA BEZ NABYW- 
CóW. 

Bibljofile amerykańscy zjeczaji. w 
tych dniach na wielką licytację zbio- 
rów zmarłego w 1931 r. bogacza, Jerze 
go Underbritea. Zbiory te zawierają 
niezmiernie cenne rękopisy, papyrusy 
egipskie, inkanabuły i Średniowieczne 
pergaminy, oraz księgi hinduskie, ma- 
lowane na korze drzewnej, ale najke- 
sztowniejs em okazem jest książka, Spe 
niądzona całkowicie z czystego złota. 

Pięćdzesiąt stronie, to pięćdizesiąt 
cienkich jak papier, elastycznych 
blaszek złotych, zeszytych nićmi złe- 
temi, w artystycznie grawerowanej © 
prawie grubości 4 milimetrów r^v nio” 
z tego cennego krureezn. 

_ Stosownie do dedykacji, jest to dar 
dla radży hinduskiego od poddanych, 
zaofiarowany mu w 1876r. Zkolei ra. 


dża przekazał ją swemu przyjaceriowi. 
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"Di oda drio odry pożydki raniowoj 


spełni swój obowiązek obywatelski. 


Niechaj każdy 


Ktoś powiedział dowcipnie, ża 
subskrypcja na pożyczkę narodową 
kończy się pk sztuka, schodząca z a 
fisza w pełni powodzenia. 


Istotnie — od wczoraj wszystkie 
mieysca  subskrypcyjne nott. 4 
wzrost frekwencji, zwłaszeza drob- 
nych subskryventów. 

Po „pierwszym“ — łatwiej o go 
tówkę nietylko pracownikowi, żyją: 
celu z poborow miesięcznych, alo i 
kapcowi, który w tym czasie ma lep 
sze utargi. 

Poza tem pewien odsetek wśród 
sunbskry bentów tych ostatnich dni 
stanowią ci, którzy niebardzo się 
kwapią do pożyczki, dopóki była 
tyiko jakby obowiązkiem dziś zaś 
nabrali do niej apetytu gdy 
ona ogaruęla całe społeczeństwo ja 
kc ochotnicza akcja obywatelska 
i kryterjum państwowo politycz: e. 

Dość, że pożyczkowy słup złota 
rośnie niby słup rtęci w termom+- 
trze w upalny dzień, 

Jak wysoko się podniesie? gdrie 
się zatrzyma? zapewne przed po 
działką 300 miljonów. Kompetentni 


stawiają horoskopy na 280 mil; -- 
rW., 
* * * 
Dziś ostatr i dzień _ subskrypcj: 


pożyczki narodowej. Niechaj wiec 
wszyscy ci, którzy z różnych przy- 
czyn. nie mogl: dotychczas załatw ć, 
fo: malncści subskrypeyjnych dziś 
spełnią swój obowiązek  obywat'!- 


ski. 
SOSNOWIEC. 

Wezoraj zgosiło się 2653 subskry 
bentów, deklarując 91.450 zł. Wn!. 
coro gotówką zł. 16. 650. 

BĘDZIN. 
Zgłosiio się wczoraj 1109 subsikcy 


_bentów, Ftórzv zadeklarowali na ro 


życzkę sumę zł. 213.850, wpłacają? 
gotówką 39.572 zł. 


DĄBROWA. 


Do godz. 6-ej wiecz. zgłosiło się 
416 subskrybentów, deklarując 
46 u00 zł. Na poczet tej sumy wpła- 
a6no 6.470 zł. 

tų © 

Samopomoc szkolna przy kole po 
wszechnej nr. 8 w Sosnoweu subskry- 
bowało pożyczkę narodową w wysoko- 
ści 100 zł. 

* * * 

Do urzędu gminnego w Niwce zgło- 
sili się wczoraj uczniowie miejscowej 
szkoły powszechnej: gospodarz spół 
dzielni szkolnej 12-letni Czesław Mar. 
kis i skarbniczka spółdzielni 13 Jetnia 
Helena Widerska i podpisali dckłara 
cję na pożyczkę narodową na 59 2}. 

k o «© 

Spółdzielnia uczniowska szkoły po- 
wszechnej na Piaskach subskryt:owała 
pożyczkę w wysokości 50 zł. 

- e e oè 

Zwięxek strzelecki, oddział Sosno 
wiec — Śródmieście zakupił pożyczkę 
narodową za 50 zł. 

2t o e 

Duże zrozumienie dla pożyczki na 
rodowej zanotować należy wśr'd ro 
botników zakładów modrzejowskich i 
B. Handkę w Częstochowie, którzy sub 
Skrybowali na ten cel ogółem 107.200 
złotych. 

* + «© 

Towarzystwe kopalń węglowych 
„Saturn“ subskrybowało na pożyczkę 
narodową dalsze 50.000 zł, czyli ogó- 
łem towarzystwo zadeklarowało 240.00€ 
złotych. 
£ * * * A 

Zachęcone piwez kierownika szkoły 
p. Lejzerowicza dzieci ze szkoły pow- 
szechnej Nr. 3 w Zawierciu z groszo. 
wych ofiar zebranych wśród stedie — 
zakupiły w dniu 3 bm. w tutejszym u- 
rzędeie skarbowym piędziesięcio zloto- 
wą obligacje pożyczki narod»wej. 

+ + * 


Odbyło się zebranie związku inwali 
dów wojennych w Olkuszu, na którem 
m. in. uchwalono wziąć udział w 


subskrypcji pożyczki narodowej w wy 
sokośści 109 złotych. 

Pod przewodnictwem p. W. tiotrow 
skiego, odbyło się zebranie  stowai:y 
szenia  rzemieślniczego oraz z cechem 
ślusarsko — kowalskim i blacharskim. 
Po referacie p. Piotrowskiego upowaź 
niono zarząd stowarzyszenia do sub- 
skrybowana pożyczki narodowej w 
wysokości 580 zł, pozatem wszycy rze 
mieślnicy olkusey postanowili wziąć 
udział w pożyczce narodowej w miarę 
możności. 

* e e 

W Łagiszy odbyło się zebranie w ce 
lu powołania gminnego komitetu po- 
żyezki narodowej. Po zagajentu zebra- 
nia prze: p. Jana Jaśko, licznie zebra- 
ni jednegłośnie wybral skład komitetu 
w osobach: pp. Nowacki Cz. — przewo 
dniczący, wice przewodniczący ks. pro 
boszez T. Banach, L. Mazurkiewicz — 


Aresztowanie szajki fałszerzy pien.ędzy 
w Zagłębiu. 


Policja śledcza wpadła na trop 
szajki fałszerzy monet _ jednozłoto- 
wych i piędziesięciogroszowych. W 


związku z tei zostali  zatrzymawi 
i przekazani władzom sądowym Sta 
nisław Pendracki, zam. w Kazimie. 
rzu i jego brat Edward Pendractii, 
zam. w DNtrzemieszycach. W czasie 


sekream, członkowie komitetu Dróżdż 
Fr. J. Jaśko, M. Zygmunt, K. Gan- 
carz, Fr. Sibielak, Fr. Raducki W. Wi 
ra i Piotr Sitko. 


Da wiejskiego komitetu weszty ma- 
stępujące osoby: w Gródkowie: dyrek- 
tor M. Laubitz t p. Michalski w Psa 
rach: p. Grzędzianka, Wacławi« St. i 
Trzcionka i Rudolf Józef w Sareowie: 
S. Garbiński, P. Chrobak, F Zasadów 
na, J. Nowak, W. Rajch, 8. Sza:tak, R. 
Kamińska, w Preczowie: St Ksfalik, 
J Wieja A, Chróściecy. 


Wszyscy wgromadzeni postanowili 
w zrozumieniu obowiązku 
skiego jaknajenergiezniej przystąpić 
do intensywnej pracy. To też co raz to 
w'ęcej napływa osób subskrybujących 
pożyczkę narodową przy placówce sub 
skrybeyjnej, untworzonej pwy urzę- 
dzie gminnym. 


rewizji w ich mieszkaniu znaleziony 
foimy gipsowe na 1-no i 50-grosze 
we monety oraz stop metalowy. 

Stanisław Pendracki w czasie 
przeprowadzania śledztwa przyzrał 
się do fałszowania pieniędzy. 

Przekazano ich władzom sąd» 
WYM. 


Oszust w sutannie wyłudzał datki 


Niebezpieczny ptaszek w rękach policji 


Policja w Wojkowicach Komor 
rych zatrzymała onegdaj jakiego 
iężczyznę wałęsającego się po ws'. 
Cdprowadzony na posterunek p» 
uca wylegityrrował się, że nazywa 
sę Jan Szamraj i jest mieszkańcew 
Dąbrówki Wielkiej na G Śląsku. 
P: przeprowadzeniu śledztwa stwie! 


+29, Ze koeiyraj poszukiwany jest 

z vady w. Kaliszu i Sosnowcu 

Oskarżony on 1est o wyłudzanie dai- 

ków rzekomo na budowę kościoła. 

Pe kweście chodził ubrany w sutar 
nie i jako ksiądz wyłudzał datki. 

Oszusta przekazano władzom są 


dowym. 


Krwawe zajście na ul. marsz. Focha 


w Kielcach. 


TAJEMNICZEGO MORDERSTWA USIŁOWAŁ DOKONAĆ MIF 
SZKANIEC BIAŁOGONA. 


Onegdaj o godz. 8 m. 30 wieczu 
rem mieszkańcy ulicy marszałka 
F- eha w Kielcach byli świadkami 
lawawego zajścia. 


Do idącego chodnikiem Jana 
Tomaszewskiego podbiegł nieznacz 
nie jakiś młody osobnik, który biy 
skuwicznym ruchem ręki dobył z 
zanadrza długi sprężynowy nóż i 
zadał nimu Tomaszewskiemu kilka 
poteżnych pchnięć w klatkę piersie 


. Ciężko ranny Tomaszewski ob- 
ficie brocząc »rwią z jękiem upadł 
ra ziemię. a tajemniczy osobnik 
Lorzystając z ogólnego zamieszania 
zbiegł. Wkrótce jednak został on 
przez policję ujęty i przekazany 
władzom sądowym. 

_ Jest nim Mieczysiaw Piątek, lat 
zh, zam. w Białogonie, pow. kielec 


go. Piątek w toku dochodzenia od- 
mówił początkowo wszelkich zeznań 


Paczka z materjałem wybuchowym 
pod parkiem saturnawskim. 


Przyjacielska przysługa. 


Do zawiadowcy kop. „Satur '* 
w tych dniach przybył p. Józef Pie 
trusska, emerytowany maszynista 
tej kopalni i oświadczył, że przecho 
dz4e obok parku znalazł paczkę, zí- 
wierającą: materjal wybuchowy, 
nut i kapiszeny. : 


Zawiadowcea kopalni zdumiory 
niezwykią uczciwością p. Pietru- 
szki, zameldował o wszystkiem pi. 
licji, która miała się zająć wykry- 
cem sprawcy kradzieży. 

Policja porzątkowo natrafiła na 
pewne trudncści z przeprowadze- 
niem śledztwa Dopiero po przesłu- 
chaniu Pietruszki wyszły na jaw 


eivkawe szezesóły całej historji z 
paczką. 

Okazalo się, że Pietruszka, chcac 
zdobyć sobie zaufanie u zarządu kc: 
piini namówił swego przyjaciela 
Michała Rogoża, by mu przyniósł z 
kopalni materzału _ wybachowe:* ., 
rzekomo potrzebnego bratu Pietru- 
szki do wybicia studni na wsi. 

Rogoż spełnił prośbę Pietruszki 
i wrzyniósł mu żądany materjał wy 
hushowy, nie domyślając się weal 
¿o uknuł jego przyjaciel. 

Jak ustaliło śledztwo, Pietrus» 
ka chciał na siebie zwrócić uwagę, 
gdyż chodziło mu o wyrobienie pra- 
eyv wema synowi na kop. „Sature". 


obywatel. 
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KRONIKA 


KALENDARZYK 
Dz'ś: Placyda M. 
Jutro. Brunona W. 
Wachód słońca: 5.50 
Zachód słońca: 17.43 


WARSZAWA, 
Czwartek, 5 października. 

17.00. Sygnał czasu. 7.06, Gimnastyka. 
1.20. Muzyka poranna, 7.35. Dz. pòran- 
ny. 7.40. Płyty. 7.52. Ohwilką gozpod. 
stwa domowego. 11.80. Godz. Przegl. 
Prasy Polsk. 11.40. Wiad. o - ksporcie 
polskim. 11.45. Kom. Min. Op. Seol 
1150. Wiad. bież. 11.58. Sygnał czasn. 
1205. Płyty. 12.30. Dz. popołudu. 124% 
Płyty. 15.30. Kom. gospoda. 1540, Kou- 
cert kameralny. 16.40. Dział kobiccy w 
Polskiem KRadjo. 16.55. Koncert  „oli- 
stów. 17.50. Kom. roln. 18.v0. Żywe mu- 
zeum w Sz.okholmie. 18.20. Słuch, =z 
Krak. 19.05. mozmaitości. 19.25. Odczyt 
aktualny. 19.40. Program na ilz. na t. 
19.45. Dz. wiecz. 20.00, Muzyka lek«a, 
21.00. Skrzynka poczt. 22.00. Wiad. spor 
towe. 22.10. Muzyka tan. 23.00. Kom. me 
teor. i kom. polic, 28.05 Muzysa tan. 

RATOWICE. 
Czwartek, 5 października. 

"7.00. Aud. poranna. 11.50. Progcuta 0a 
dz. bież. 1136, Codz. Przegl, Prasy Pol 
sikiej. 11.40. Płyty. 11.49. Kom. Min. 
Op. Społ 1158 Sygnał czasu, 14.05. Pty 
ty. 12.30. Dz. połudn. 12.35. Płyty. 12.55 
Kom. gospod. 16.40. Odczyt z Warsz. 
16.55. Kom. harcerskie. 17.00. Konceri 
ork. Dętej. 17.45. Płyty. 18 00. O.lezyt, z 
Warsz. 18.20. Słuch. z Krak. 1.405, Fol 
jeton z Krka. 19.05. Felje.on spor‘. 19.20 
Rozmaitości. 19.25. Odczyt z Warsz 
19.40. Program na dz. nast. 19.45. Ir. z 
Warsz. 21.00. Skrzynka poczt. 21.15, Tvr. 
z Warszawy. 

WARSZA WA. 
Piątek, 6 października. 

700. Sygnał czasu. 7.05. Giman tyka, 
10. Płyty. 7.80. Dz. poranny. 135 Pły 
ty. 7,52. Chwilka gospod. domowego. 
7.55. Program na dz. bież. 1413. Sygnał 
czasu. 12.05. Płyty. 12.30. Dz.  „otdn. 
12.85. Płyty. 15.30. Kom. gospod. 1040. 
Kom. Państw. Urz. W. F. 15.45. Kroni 
ka harcerska. 15.50. Chwilka morska 
15.55- Koncert solistów. 16.40. Przegl. 
wydawnictw. 16.55. Koncert. 17.50. Ke- 
munikat roln. 18.20. Koncert muz. jaz 
zowej. 19.05. Rozmaitości. 19.20. Dokąd 
jechać w święto? 19.25. Felieton aktu- 
alny. 19.40. Program nan dz. nast, 13.45. 
Dz. wiecz. 20.00. Pogad. muz. 20.15. Kon 
cert symf z Filh. Warsz. 2240 Kom. 
sport. 22.50. Muzyka tan. 2300 | Kom. 
meteor. i kom. polic. 23.05. Muzyka tan. 


:0:— 
2 Kielc. 


(k) Tłumny udział kielczaa w wy- 
cieczee do Krakowa. W wycieczce do 
Krakowa, organizowanej przez (yrek- 
cję kolejową w Radomiu na ur-czystoś 
ci związane z obchodem 250-lecia od- 
sieczy wiedeńskiej weźmie udział około 
150 osób. Związek legjonistów udaje 
się na uroczystości z pocztem sztanda 
rowym. 

Jak wiadomo na uroczystości kra- 
kowskie wyruszy z Radomia i «ieic 
specjalny pociąg „dancing — Lar“ 

Cena przejazdu tam i z rowvrotom 
12 zł. 

(k) Zupelne fiasko sirajku uiuego. 
Zapawiedziany na okres dwuoh tygod 
ni strajk rolny na terenie wuj. «'ełec- 
kiego uległ zupełnemu załama:'u. 

W drugim tygodniu strajku iargi 
we wszystkich powiatach odbywają 
się normalnie, a dowóz żywno:ci Lie 
uległ żadnym ograniczeniom. Nie zau 
ważono również zwyżki cen. 

(k) Zabójstwo w spoe o taucerkę 
We wsi Jeżówka w pow. miechowskim 
Kacper Makowski wraz z kilkoma towa 
rzyszami napadli na nrowrarajs=ra z 


zabawy Henryka  Błaszczykiawicza, 
którego pobili laskami i porinili noża 
mi. 

Błaszczykiewicz wskutek o lutso 
nych ran zmarł po kilku  go'z'aacu 
męczarni. 


Morderstwo dokonane zostało na 
tle sporu o tancerkę. 

(k) Policja na pożyczkę narodową. 
subskrybowała na pożyczkę narodową 
Policja państwowa woj. kieleckiego 
357.300 zł. Pozatem kasa samcnomocy 
szeregowych PP.  subskrybowała 3 
tys. zł. subskrypcji tej dokonato przed 
terminowo t. j. w dniu 26 wrz ~nia br. 

(k) Śmierć w sadzawee. Oreg iaj w 
sadzawce obok wsi Qrabnowo!ła row. 
kozieniekiego utonął 2-letni  Mieczy- 
sław S.rzelczyk, pozostawiony tez o- 
pieki. 


m 


sick 1 
Å‘ 


Żyj i: Ohno 


` 


Str, 5 


Nr. 275, 


Najwyższą ambicją naszą 
powinnobyćzapewnienie powodzenia PożyczceNarodowel 
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Zz Zagłębia. 


TKATR MIEJSKI 
w SOSNOWCU.: 


Teatr miejski w  Josnowen daje 
dziś największy przebój sezonu, Sen3R 
cyjny reportaż p. t. „Kapitan z Koepe 
nick“. Sztuką tą teatr nasz osiągnął 
niezwykły sukces. „zł 

Wykonanie „Kapitana z Koepeniek" 


"stoi na bardzo wysokim poziomie ar- 


tystycznym. Zaś odtwórca roli tytuło 
wej p. Adam Mikołajewski, „według 
zdania prasy i publiczności, dzięki gile 
swego talentu, stworzył kreację nier- 
stępującą najwybitniejszym artystom 
stołecznym. Do powodzenia sztuki przy 
czynia się również precyzyjna reżyse- 
rja dyr. J. Gołaszewskiego — oraz do 
wejpne i ciekawe dekoracje. 
e e è 

` Czwartek du. 5 bm. godz 20 m. 15 — 
„Kapitan z Koepenieck* po cenach zni 
żonych. , 

Piątek dn. 6 bm. e 20 1a. 15 — 
„Kapitan z Koepenick* po canach zni 
żonych. = 

Sobota, dn. 7 bm. godz. 20 m. lš — 
„Kapitan z Koepenick* po cenach zni 
żonych. 

—1ł):— 
TEATR POLSKI W KATOWY „ACH. 

Kierownictwo gościnnych wystę- 
pów opery warszawskiej szykaje pu 


- bliezność śląskiej i zagłębiowskicj wiel 


ką ucztę artystyczną. W niedzielą dn. 
8 października o godz. 8 wiecz daną 
będzie „Madame Butterfly“ overa G. 
Pucciniego z Heleną Lipowska w roli 
tytułowej. "Tragedja gejszy C'ho-Cho- 
San w interpretacji Heleny Tipow- 
skiej należy do najlepszych knszacji tej 
wielkiej artystki, która w tej roli z 
powodzeniem rywalizuje ze słynną 
Tamaki - Minra, dla której Puccini 
tą operę napisał. Pinkertota *piewa 
Adam Dobosz wydobywając swym peł 
nym ciepła i słodyczy głosem ca'a peł 
nie liryzmu i poezję tej partji Suzuki 
$piewa pierwsza mezzosopranis'ka 0- 
pery p. Ada Lenczewska, zaś kvnsula 
— znakomity baryton Eugeniusz Maj. 
Reżyserje: Adam Dobosz.  Dyryguje 
operą znakomity kapelmistrz Jerzy 
Sillich. Kier. org. Leon Wiener. 
—eo000—— 
WYCIECZKA DO KRAKOWA 
Zbićrka uczestników wycieczki 
‘ua rewję wojsk polskich do Krako 
wa w dniu 6 października godzira 
5 rano przed dworcem w Sosnow ni. 
Zgloszenia przyjmuje w dalszym 
magu jeszcze cały dzień dzisiejszy, 
związek legjonistów polskich, Sv- 
:rowiec, ul. Piłsudskiego 16 m g. 
—1000— 

— Z działalności izby przemysłowo- 
handlowej w Sosnoweu. Pod przewod 
nictwem  radey Jaguczańskiego odby 
ło się posiedzenie komisji finansowo 
podatkowej izby, na którem m. in. roz 
patrzone zostały: sprawa zryczałto 
wania padatku dla drobnych platni- 
ków i projekt ordynacji podatkowej. 

— Zarząd związku pracy obywatel. 
skiej kobiet zawiadamia, że w dr1ach 
29 bm. do 2 listopada włącznie odkędzie 
się w Warszawie walny zjazd związku 
pracy obywatelskiej kobiet 

Udział w zjeździe, oprócz przedsta- 
wiciolek związku i delegatek. mogą 
wziąć udział wszystkie członkinie, w 
charakterze gości. 

Szczegółowych informacyj do dnia 
10 udziela sekretarjat w godz od 16 — 
19 codziennie w lokalu związku przy 
ulicy Kołłątaja 17. 

— Najtańszym lokalem restauracyj 
no - kawiarnianym jest be'sprzecznie 
„Warszawianka“ w Sosnoweu. Po zre 
organizowaniu zarządu lokal objął 
wytrawny fachowiec, p. Wojsiech 'wski 

Bufet bogato jest zaopatrzony w za 
kąski i napoje. Wieczorami dancing, a 
w niedziele i święta taneczue popo- 
ładnia. 

— Nowe koło pow. popierania budo 
wy szkół w Sosnoweu. Onegdaj odbyło 
się organizacyjne zebranie *owarzy- 
stwa popierania budowy szkół pow. 
szechnych przy szkole powszechnej nr. 
6 w Sosnowcu. Na zebraniu dokonano 
wyboru zarządu w skład którego we- 
szli pp: Motak Jan (prezes), Chmie- 
larski Wacław (zast. prezesa), SŚtyblić 
ski Franciszek (sekretarz), Augustyń 
ski Tadeusz (skarbnik), Nowakowa Ma 
rja, oraz komisje rewizyjną, do której 
weszli: pp. Rudzki Edmund Rykow- 
ska Leokadja, Korzekwa Emanuel, 
Walcowa Weronika. 


Lie gos 


Tania jesień i 
RESTAURACJA I KAWIARNIA „WARSZAWIANKA 
w Sosnowcu, ul. 3 maja 15— telef. 2-61, 11-43. 
Najtańszy, pierwszorzędny loka! 

: ——--- w Zagłębiu 
Nowouruchomiony dział kawiarniauy poloca świeże i doskonałe ciastka. 
Dział restauracyjny: obfity wyŁér ianich zakąsek i dań z maszyny.—Ta- 
osią : podarskie obiady. 

Codziennie dancing od godz. 20-ej, w niedzielę i święta Five - Ocklock. 


Półkolonie i kolonje Z.P.0.K. 


w Dąbrowie. 


Dzięki inicjatywie i niestradzonej 
energji zarządu ZPOK. w Dąbrowie, 
z prezeską p. Janiną Berbecką na czele 
udało się zapobiec, choćby na krótki 
czas, nędzy licznej rzeszy, najuboższej 
dziatwy miasta. Z półkolonij, w piek- 
nym gmachu szkoły ur. 5, korzystało 
ogółem 350 dzieci w wieku +**o'nym. 
Wszelkie, nowoczesne urządzenia 
wspomnianej szkoły, zostaty oddane 
do dyspozycji dzieci. Korzystały więc 
z łazienki, natrysków, słonecznego ta. 
rasu i sali gimnastycznej. W dni 
pogodne używały kąpieli rzecznej. Po 
gawedki, wycieczki w okolice. gy i 
zabawy w parku miejskim pod facho 
wem kierownictwem,  urozmaicały 
czas. Trzykrotne pożywienie ekiada- 
ło się z pół litra mlecznej kawy i 125 
gr. chleba, mięsnej zupy i mięsa z 


jarzyną, ćwierć litra mleka i 125 gr. 
chleba. Zanotowano przyrost na wadze 
od 10 dkgr. do 4 kg. 

Związek pracy obywatelskiej ko- 
biet urządził również kolonje Jetnie 
dla dzieci szkolnych w  Kroczycach, 
pow. Olkuski, dzięki ofiarności tam 
tejszego proboszcza, ks. Szymkiewicza. 
Na kolonjach tych bawiło 78 dzieci. 

Nie pominięto i najmłodaz*j dziat- 
wy, w wieku przedszkolnym, cieszącej 
się w ciągu całego roku szczegalną 0- 
pieką ZPOK. Przychodziły on* nadal 
do ogródka  Jordanowskiego ZPOK,, 
w liczbie 52, gdzie korzystały z dwu- 
krotnego dożywiania. 

Udało się jeszcze zarządowi ŁPOK. 
wysłać 25 dziewcząt (od 15 do 18 lat) 
na obóz letni inst, wych. fiz. w. : ulejo 
wie i 10 dziewcząt do Kozienie. 


Zakończenie kursu i wystawa 


w szkole rolniczej żeńskiej w Koziegiowach 


W ubiegłą niedzielę odbyła się w. 
szkołe rolniczej żeńskiej w Kozie- 
goua uroczystość zakończeniu 

ursu i wystawa prac uczenie z dzia 
łu gospodarstwa domowego i rolne: 
go. 

W uroczystości, oprócz dość liez 
nie zebrorej miejscowej publiczno 
ści i zaproszonych gości wzięły u- 
dział i władze powiatowe ze stato- 
stą Konopackim, sekretarzem  SeJ- 
wku p. Malanowiczem i członkami 
wydziału powiatowego na czele. 

Był również i naczelnik wydziA- 
łu rolniczego przy urzędzie  woj*- 
wódzkim p. Nowolecki. 


Program uroczystości obfitował 
w wiele ciekawych, a zarazem b. mi 
Ivek momentów. 

Na szoczególne wyróżnienie 74 
slagują oryginalne piosenki i deble 
macje z repertuaru szkolnego wyk? 
rane przez uczenice. Następnie prze 
mówienia naczelnika Nowoleckie$” 
i starosty Koncpackiego, który W 
krótkich. lecz pełnych treści słowach 
scharakteryzował rolę uczenie, jaką 
winny po opuszczeniu szkoły speł- 
nić, jako przyszłe gospodynie wićj- 
ske. 

Nie od rzeczy będzie również 
wsnomnieć o przemówieniu jednego 
z rclników śląskich, mającego có" 
kę w tut. szkole — p. Józefa Klytty 
z Kamińskich Młynów, który prze- 
mówił w imieniu rodziców uczeni” 
opuszczających szkołę, dziękują” 
kierownictwu i całemu personelow: 
nauczycielskiemu za trudy i prasę 
poniesione: przy nauee i wychowa: 
¿'1 dziewcząt, w których widzi dob 
ra i rozumne przyszłe gospodynie 
wiejskie. Przemówienie jego, mirac. 
że wygłoszone w dialekcie Ślaskim 


iimoże nieco przeciągłe. zawierało 1/0 


nak wiele praktycznych i słusznych 


przykładów życiowych. To też nic 
dziwnego. że publiczność nagrodzi: 
lą „e burzą oklasków. 


ŚOW) POŻYCZKA 


\ , 
YJ NARODOWA 
WŁASNEMI SIŁAMI 


Bardzo efektownie wypadła wy 
stawa, zaopatrzona bogato w dzie- 
Gzinie gospodarstwa domowego i o- 
grodniczo _ warzywnego. „należ: 
fam można było prawie wszystkc, 
co jest potrzebne w gospodarstwie 
gospodyni wiejskiej, poczynając Cn 
sztuki kroju, szycia i haftu, nie w: 
łączając i sztuki kulinarnej, a koń- 
czące na racjonalnej hodowli jedwab 
ników, która est uprawiana w szko 
le na szerszą skalę. A już wprust 
in:ponująco przedstawiał się dział 
eksponatów rolniczych, a zwłaszcz i 
ogrodnicze - warzywny. Ogólny p9- 
dziw budziły swą wielkością i ezv- 
steścią gatunków niektóre ' okazy 
warzyw. Odnosiło się mimowoli wra 
żerie, że zwiedzający z takiem zaia 
teresowaniem wystawę rolnicy, © 
il» posiadają córki, a nie ukończyły 
jeszeze szkoły to napewno w nal- 
Lhższej przyszłości oddadzą je ta". 
'embardziej zdaje się to być pew- 
nem, że warunki przyjęcia do szke- 
lv są tak dogodne. że prawie każdy 
rolnik meże posłać córkę swą na 
kurs, który trwa tylko 11 mio- 
sięcy. Nauka jest bezpłatna, a "- 
trzymanie miesięcznie będzie wyno 
sié w roku szkolnym, który rozpo- 
czyna się już 1 listopada br. — 2) 
zł. Jest nawet projekt, że dla miej 
seowości sąsiadujących ze szkałą, 
koszty uirzymania miesięcznego ac 
dą wynosić od jednej uczeniey tyl- 
ko zł. 15. Swma ta jest tak niską, że 
nawet w domu przy największej ©- 


szczędności, koszty te nie hędą 
nmiejsze. 
Podobna wystawa urządzo ii: 


brzez tę szkołę odbędzie się w dni 
13 października br. br. w Siewieru 


_ W końcu należy z całem uzna: 
uiem stwierdzić, że uczeniee opu37- 
ezujące szkołę b. dużo w niej skorz1 
stały — i o ile będą umiały zdobył.4 
wiedzę zastosować umiejętnie w 
praktyce, gdy kiedyś znajdą się na 
samodzicinych gospodarstwach rol 
nych, — to należy mieć pewność, Z 
przyniesie ona nietylko im samym i 
ich najbliższym, lecz i państwu po: 
zytek. 

S-k. 


Z KOŁA GOSPODYŃ W 
ŻYCHCICACH. 


W ub. niedzielę odbyło się  *gólne 
miesięczne zebranie członkiń koła go- 
spodyń w Życheicach. Zarząd K. 3. na 
czele z prezeską koła p. S. Witkową 
prosił prezesa miescowego kola B. B. 
W. R. naucz. p. St. Hryniewicza 0 wy- 
głoszenie referatu o' pożyczce narodo 
wej, co p. Kryniewicz uczynił. 

Gospodynie szczerze cieszyły wię, że 
polacy czynem kochają swą oj”zyznę, 
bo już na trzeci dzień po rozpisan:'u sub 
skrybowali pożyczkę narodową w dwój 
nasób. W dyskusji nad referatam go- 
spodynie podkreślały że musi yé kom 
trola społeczna nad wykonariem obo 
wiązku obywatelskiego. Gospodyn*e po 
stanowiły wspólnmi siłami podpisać 
subskrypcję pożyczki narodow j. 

Oprócz tego p. St. Hryniewuez, jako 
prezes koła pol. macierzy szkolnej w 
Żychcicach podał zebranym do wado- 
mości dnie i godziny otwarcia *ibljo- 
teki koła PMS. warunki  wypożycza 
nia, książek i jednocześnie zachęcał do 
czytelnictwa, gdyż nadeszły nowe 

Sprawę wystawy gospodarstwa do- 
ksiażki. 
mowego w Katowicach zreferow łaa in 
struktorka działu kulturalno — o.wia 
towego koła naucz. p. Stef. Ralzcwicz- 
Hryniewiczowa. Gospodynie pu' (anowi 
ły w przyszłą niedzielę urządzió wy- 
cieczkę i zwiedzić wystawę oraz miasta 
Katowice. R 

—:0:— : 

.— Nowo władze zw. podoficerów re 
zsewy w Dąbrowie. W lokalu „Kać :, 
cy w Dącrowie odbyło się walne z* 
Lznie związku podoficerów reze wy 
przy udziale prezesa zarządu głównege 
w Warszawie p. A. Jakubowskiego i dè 
icgatów. okręgu sosnowieckjego. Na, za 
braniu tem wybrano nowe włailze koła 
w następującym składzie: R "Troe'ia— 
rezos, J. Osiński — wiceprezes, C. Czu 
bak — sekretarz, E. Siumiany zast. 
sakretarza. WŁ Kozłowski i Cz. Pu*k 
Uicspodarzem wybrano J. Bergiera 


— Komenda obwodu legjanu mlo- 
dych w Sosnoweu zawiadamia swych 
członków, że z dnem 9 bm. rozpoczną 
gielskiego, włoskiego i niemieckiego 
sie kursy języków: francuskiegr, an 
dla _ poezątkujących i zaawa”sowa- 
nych. Zapisy na powyższe kursy przył 
muje do dnia 9 bm. sekretarz chwodu: 
leg. B. Janson w lokalu wła-nym 
przy ul. Nowej nr. 49, codzieacie 
godz. 19 — Żleej. 


— źebraczka — złodziejką. Policji 
czeladzka przyłapała Józefę  Pazder 
ską vel Krzemińską bez stałego miej 
sca zamieszkania, którą chodząc pé 
jałmużnie dopuszczała się kradzieży 
kur w Zagłębiu. Złodziejkę przekaza 
no władzom sądowym. 


— Chciał się zabawić... P. Zygmu:, 
Ostrowski, zem. w Ostrowach, pow 
olkuskiego, przyjechał do Sosnowca. 
aby się trochę rozerwać, W jednej 
z restauracyj p. O. poznał się 2 szyko% 
ną panienką, którą poprosil do towa, 
rzystwa. Koniec zabawy był dla p 
O. żałosny. P. Zygmunt stwierdzi 
brak 100 zł. i wiecznego pióra, wart 
75 zł. Niemiła przygoda młodzi:ńca u 
wieczniona została w protokule poli- 
cyjnym. 5 


— Pożegnanie inspektora szkolnegt , 


w Porębie. W Porębie odbył» się ko: 
ferencja  nauczycielstwa, na którą 
przybył inspektor szkolny w Zawiei 
ciu, p. T. Kucharczyk. Nauczyciel stw4 
z Poręby, korzystając ze spo'otn 
postanowiło w związku z  arzesiisie 
niem inspektoratu  szko!noso z 
wiercia do Mosnowca —pożegneć rt". 
dzącego z Zawiercia p. Kuecł.arczyka 
dotychczasowego inspektora  s”kolnę 
go, cieszącego się wśród nauczyciel 
stwa dużą sympatją. Po konferench 
odbyła się wspólna fotografja, a na. 
stępnie raul pożegnalny, na którym 
wygłoszone zostały liczne przemówie- 


b. eż 0, 
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(z) Z życia rezerwistów. W iych d. 
w lokalu własnym przy ul. Robotniczej 
odbyła się odprawa prezesów. sekre- 
łarzy i komendantów kół związku re 
zerwistów pow. zawierekiego. Na od- 


prawie tej poza omówieniem spraw 
organizacyjnych omówiono program 


pracy na ezas najbliższy. 

Po odprawie związek  remerwistów 
rozpocząi strzelanie o odznakę strzele 
cką IM klasy, które zdobyli: prezes 
'Badowski, Kwaśniewski, Mazu”, Pol- 
cik, Janus,  Wierzbiński, Olesiński, 
Mach. Dalszy ciąg strzelania w sobo- 
le 5 bm. o g. 15. 


12) Akademja w ZZZ. W lokali 
własnym przy ul. Leśnej ZZZ. urządził 
uroczystą akademję z okazji 2%0-lecia 
odsieczy Wiednia. Przemówienie oko 
liczne ciowe wygłosił naucz. p. Duda 
ło. Duklamację pojedyńcze i zbioro 
we wygłosili  czionkowie młodzieży 
ZZZ.. Na zakończenie odegrana zosta 
Ja sztuka. Na akademię przybyło oko 
Jo 250 osób. 

(z) Nowe koło LOPP. w Porębie. W 
Porębie obok istniejących już kół L. 
O. P. P. zorganizowało się nows koło, 
do którego przystąpili miejscowi kup 


cy w liczbie kilkudziesięciu sól. W 
skład zarządu koła wchodzą pp. pre- 


zes Sorgenlos, wiceprezes K. Skrzyp- 
czyk, sekretarz F. Garbuliński, skarb 
wik L. Stahl. 

(z) Eksmisja bezrobotnego przez 
właścicieła domu w Myszkowie. Mie- 
gykaniece Myszkowa Ignacy Po:zciar- 
ski jest właścicielem domu o 2-ch ubi- 
kacjach Poczciarski w swoim domu 
nie mieszka, lecz w innym, jako loka 
tor, a w jego domu mieszka  łezrobot 
ny Antoni Kulak z rodziną składzjącą 
się z 5 osób. Niemając pienię)zy na 
utrzymanie rodziny Kulak od wuższe 
go czasu zalega z płaceniem czynszu. 
Właściciel domu znając przepisy o 
ochronie lokatorów wiedział do! :ze, że 
na sąd niemoże liczyć, gdyż et"misji 
ha Kułaka, jako bezrobotnego  nieuzy 
ab, postanowił przeto działać na wła 
sng teke. <t; i 

Kiedy Kulaka w domu nie było, Pocz 
ciarski wyrzucił jego rzeczy na ulicę, 
a sam zajął mieszkanie. Po powrocie 
do domu Kulak zrozpaczony udał się 
o pomoc do posterunku policji w Mysz 
kowie i w obecności posterunkow:go z 
powrotem wprowadził się do zasmowa 
nego. poprzednio mieszkania,  usnwa- 
jąc rzeczy właścicela domu. 

Policja po spisaniu protoknłu spra 
wę przekazała sądowi. 
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-— Napteuii le Haudoin — rzekł, 
cdczytując depeszę, nie zwraca'ąc 
uwagi na pierwsze słowa, wska”u. 
jące wysłanie poprzedniej depeszy. 
-- Wszak to o dziesięć mil stąd, a 
w tej wiosce Liema żadnego środka 
szybkiej komunikacji. A więc poja 
de do Paryża i wsiądę do pociąy:: 
k:óry odwiezie mnie do Nanteuil... 
Pilno mi zobaczyć tych Vendamów 
c których mówiła Honoryna i z ich 
wst dowiedzieć się, co się stało z mu 
in dziecięciem. 

Doktór zadzwonił na Wilhelma 
i hazał podać sobie natychmiast je- 
kiekolw'ck śniadanie, kawałek zim 
«go mięsa, co tylko może być go 
towe. 

Twarz Gilberta ożywiła się, wy- 
ror radości zajaśniai na niej, oczy 
bl: szezały mv pak za młodych lat. 

Udai się de pokoju sypialne4 :. 
a stąd do gabinetu i ubrał się pred 
ko, aby wyjść zaraz, jak tylko zje 
śniadanie. 

Skończywszy się ubierać, zeszedł 
na dół. 

W chwili, gdy zstępował z ostat 
niego schodu, dzwon u kraty wilii 
ida się słyszeć, oznajmiając prz: 


Na progu nowego roku pracy 


w związku strzeieckim pow. zawierckiego 


Mimo piętrzących. się na każdyja 
broku trudności praca Z S. pow. 
zawierckiego z każdym dniem zyskuje 
wa sile i zatacza coraz szersze kręgi. 

Staraniem zarządu pow. Z. S. odby 
ła się ostatnio cicho i skromnie uroczy 
stość inanguracji ekspozytury akad>- 
sniekiego oddziału Z. S. z udziałem de- 
ierata krakowskiego akademickiego 
oddziału Z. S. mgr. Kieresińskiego 2 
Katowice, 

Drugim przejawem żywotności ZS. 
jest zorganizowanie, łącznie ze związ 
kiem legjonistów strzelanie o odzn ię 
strzelecką. Strzelanie to rozpoczęło się 
w niedzielę, 24 ub. m. na strzelnicy ma 
łokalibrowej przy ul. Pomorskiej i 
wać będzie jeszcze do 8 października 
Uvział w tem strzelaniu wzięli przed 
stawiciele miejscowych władz i ur»% 
dów, na czele z pp. starostą Konopac- 
kim, ppłk Grzebieniem, komisarzem 
Langertem, oraz tłamnie zebra i człon 
kowie różnych organizacyj, re'umieją 
ey znaezenie sportu strzeleckiego który 
jest sportem „obrony narodowej”. 

To też strzelanie odbywa się pod 
kaslem ostatniego zjazdu legjonistow 
„Polske obronimy karabi- 
nem, nie rezolucjami wiecowemi". 

W związku z rozpoczęciem się nowe 


go roku wyszkoleniowego w zakresie 
p.w. i w.f. odbyła się odprawa komen- 
dantów oddziałowych Z. S, w eberno- 
ści komendanta podokręgu p. Pit- 
nera, obw. kom. P.W. majora Michoc- 
kivgo i pow. kom. PW. WF. por. Rat 
ko wskiego. 

Jednocześnie zespoły przysposobie- 
nia rolniczego przystępują do zamk „ię 
ca swych prae ,których rezultaty bə 
dą ocenione przez powiatowe komisje 
P. R. i przedstawione na wystawach 
dla rejonu Siewierz w dniu 15 paździer 
nika, i dla rejonu Włodowice w dnin 
8 października. 


Obok prac normalnych, wyszkolenie 
wych zarząd pow. Z. S. przystępuje do 
prac organizacyjnych, związanych z 
wprowadzeniem w życie nowego stata 
in Z.S, które pozwolą jeszcze bardziej 
podnieść pracę oddziałów i ieh zarzą 
dów i dostosować je do bieżacych po- 
trzeb i wskazań władz. zwierzchnich. 


W związku z temi pracami rozpo: 
czela się lustracja oddziałów na miej. 
seu przez członków warządu pow, a 
wkrótce odbędzie się odprawa prez. 
oddziałów, na której zostaną omówio- 
ne wyżej wymienione zagadnienia or- 
kanizacyjne. 


Wyrok śmierci na kob'etę -zbrodniarkę 
wydał sąd przysięgłych w Mans 


Potworny w swych szezególach 
i w istocie proces toczył się w fran 
ceuskiem mieście Mans. 


Oskarżone były dwie siostry Lea 
i Krystyna Papi, siużące w domn 
państwa Lancelin, które w best,a! 
ski sposńb zamordowały panią Lan- 
win i jej córkę. 

Zbrodnię tę, popełnioną dla cve- 
lów Fabwakówych ułożyła starsza 


z sióstr Krystyna, młodsza zaś by- - 


B~ PIANIN 


zagraniczne, nowoczesne, krzyżowe, 
bardzo mało używane, sprzedam wy- 
jątkowo tanio. 


KATOWICE, Młyńska 4. 


iImarli wstają z grobu... 


POWIEŚĆ. 


bycie gościa. SA 

W tej samej chwili „Agra“ i 
„Nella“ poczęły wyć radośnie. 

— Kióż to być może tak rano— 
zapytał s.ebie Gilbert, podczas gdy 
Wilhelm szybko podszedł do kraty. 

Wkrótce powrócił w towazystwie 
rana de Challins. 

— Raul — rzekł doktór. — Bar: 
dzo się cieszę z jego przyjścia! ro- 
dzieli ze mną radość, dowiedziaw 
szy się 6 tak szczęśliwej nowinie 
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Gilbert wyszedł z domu na jeg? 
spotkaniż i na widok jego pomę- 
szanej twarzy zawołał, wyciąga: 
ją do niego rękę: 


— Skądże ta mina z tamteswv 
świata, mój drogi chłopcze? Cóż się 
stało? Co za zmartwienia, czy też 
niebezpieczeństwa ci grożą? Cóż 
mi iz tak smutnego do powiedze 
nia 


towanie nie już mojego honoru, ale 
życia! — odpowiedział Raul. 

— Przestraszasz mnie, mój chłop 
cze! — rzekł Gilbert, prowadząc pa 
"a de Challins do wnętrza Kwed- 
ratowego Domu. — Co znaczą te 
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— Przychodzę błagać pana o ra- 


ła ślepem narzędziem w jej ręku 

Po zamordowaniu swych ofiar, 
zapomocą ciężkich przedmiotów. 
zaóry już przygotowanych, obie 
siostry zeęcały się jeszcze nad zwl) 
kani, wydlubując im oczy i krając 
ciało nożem. 

Obrona usiłowała oprzeć się na 
nienormalności obu sióstr i dowo 
dziła; że były obłąkane w chwii po: 
peiniania bestjalskiego czynu. Ale 
lekarze eksperei odrzucili możli- 
wość obłędu obu sióstr w jednej i 
tej samej chwili. 

Sąd skazał starszą siostrę Kry- 
stynę na karę śmierci. 

Młodsza otrzymała 10 lat ciężkie 
gc więzienia. 

Powszechne zdumienie budziło 
niesłychane przywiązanie do siebie 
wzajemne dwu sióstr zbrodniarek. 


a 


słowa? Czy istotnie zagraża eo twe 
inu życiu? 

— Tax jest — wyjąknął Rani, 
padając na krzesło. 


— Jakim sposobem? Nie roz: 


miem cię... 

— Dovktorze, ona jest umierają: 
ca a jeżeli umrze, ja jej nie prze 
AM + 

Gilbert odetchnął. 

— Widzę, że tu nie idzie wcale o 

ciebie — rzekł — lecz o osobę, któ: 
ra ci jest droga... Wytłomacz się. 
jednej z naszych rozmów 
dałem panu do zrozumienia, że £O- 
szę w sercu głęboką miłość. 
Tak, mój ehłopcze... Mówiłeś 
mi o pewnej młodej dziewczyra, 
która była lektorką u pani de Bren 
Nes. ; 

— Doktorze! — zawołał Raul— 


ieśli przychodzę do pana, to dlate-- 


go, że wierzę w pańską naukę i 
przyjaźń dla mnie. Ta, którą ke: 
cham, doknięta jest od kilku dni 
choraba serca, którą zwalezyć le- 
azący ją doktór uznał się bezsilnym 
Cna cierpi, gaśnie... a ja chcę, aby 
żyla, bo jeżeli ona umrze, ja takża 
umrę... Jedyna moja nadzieja w to- 
bie doktorze! W imię Boga, dokto- 
rze, drogi doktorze, ratuj ją... 

— Jestem gotów — odrzekł dok- 
tór ze wzruszeniem. — Ale, aby zwal 
czyć tę chorobę, trzeba ją poznać, a- 
by leczyć tę młodą osobę, tzeba ją 
widzieć. 
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(ol) Wycieczka do Krakowa. Na u. 
roczystości w dn. 6 bm. do Krakowa 
miejscowe koło BBWR. organizuje wy 
ereczkę pociągiem za opłatą zł. 350 od 
osoby tam i z powrotem. 

Zapisy przyjmują: ksiegarnia Pau 
la i skład apteczny Słomskieg.. 

(ol) Tydzień PUK. w Linii U gO- 
stanie rozpoczęty od 8 do 15 bm włącz 


nie pod protektoratem pp. starosty 
Gliszczyńskiego, burmistrza Majew- 
skiego i wiee burmistrza Zbiega. 


Program tygodnia ustalono nastę 
pujący: 8 bm. uliczna sprzedaż znacz 
ka, 12 bm. w sali kina „Orzeł* w.eczór 
czorwonokrzyski o bogatym progra- 
mie, mianowicie: przeds awienie p. t. 
„Rysia w Krynicy“ w wykonaniu ama 
torów: pp. L. Gedroyciówny, inż. Fecz 
ki, St. Kuźniaka i Stef. Czajki. tańce 
koła młodzieży szkolnej szkoły pow. 
żeńskiej pod kierownictwem oyekun 
ki koła, p. Czesławy Dykowej. utwory 
muzyczne orkiestry straży tabr. 
„Olkusz“ pod batutą p. K. Król kow- 
skiego, oraz tańce plastyczne, wyko- 
nane przez jedną z artystek, nezenicę 
baletu Owerły. W ostatni dzień tygo 
dnia przegląd drużyn ratowniczych 
PCK. w pochodzie przez miasto 


(ol) Kracvież kawy z wagonu towa 
rowego. W nocy na 8 bm. w czasie 
jazdy pociągu towarowego pomiędzy 
stacjami Bukowno i Rabsztyn, nie- 
ujawnieni sprawcy dos'ali się do wago 
nu i skradli skrzynię surogatu kawy. 
wagi 108 kg. Wszelkie poszukiwania 
za sprawcami i towarem, nie dały na 
razie żadnego reznltatn. 

:0: 

— Z ŻŁYCHCIC. W Żychceicach odby 
ło się ogólne miesięczne zebranie człon 
ków miejscowego koła rolniczego. 


Sprawę subskrybowania pożyczki 
narodowej referował kierownic dzia 
łu kulturalno - oświatowego p. Hry- 


niewicz. 

Poza tem oruawiano sprawy bieżą 
ce, oraz sprawę sadownictwa i kupna 
drzewek owocowych. 


OD ADMINISTRACJI 
Prosimy Sz. Prenumeratotów 9 
wregułowanie zaległej i bieżącej pre 
nvmeraty. Prenumeraty nie aulczy 
wypłacać bez kwitów gdyż pew viu- 
je to nievorządek i staje sie przyczy 
ną nadużyć. 


TWW 


a ha 
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— Rozporządzaj więc mną, ck» 
ciaż miałem zająć się poszukiwa 
niem niesłychanie dla mnie intere 
sującem. 

Raul, zajęty ciągle jedyną my- 
ślą, nie słuchał. 

— W tem jest jednak trudność: 
— mówił dalej, — że nie będziemy 
mogli widzieć chorej otwarcie, jak- 
tym tego pragnął. 

— (óż przeszkadza! 

— abrjela nie jest już u pai 
le Brennes... 

— Ach! ona się nazywa Gabrje- 
la — rzel.ł doktór, zadrżawszy. 

— Tak. Opuszczając panią de 
Brennes, weszła jako panna do to 
warzystwa do pani de * Garennes, 
mojej ciotki. 

U twojej ciotki — powtórzy! 
doktór Brlbert z pomieszaniem nie 
de wypowiedzenia, z którego san 
sowie Sprawy nie zdawał. 

Tak.. i moja ciotka, której 
wyznałem moją miłość, nie pr > 
je. abym u niej, w jej nawet obec 
ności, mógł widzieć Gabrjelę. 

— Jest to purytanizm przesady. 
być może, ale można go zrozumie 
Cóż więc uczynić? 

— Widziałem Gabrjelę w nocy. 
przedarłszy: się przez mur do parku 
mojej cictki. Gabriela dała mi klucz 
cd pawilonu, w którym mieszka 
nl mógł do niej przyprowadzić 
ciebie, dcktorze. 


ced. n 


— Dlatego właśnie ally 
u. aby cię zobaczyć i ila 
ga ‘w EDEN 


Życie i sąd. 


— Chejał oskarżyć swoich szwagrów, ` 
Waldemar Janecki, zam. w Mysłow:- gar: 
rach,zameldował, że w dniu 39 września * 


gd; prze.hodził ul. Ostrogórską w Bo 


snowcu został przez nieznanego mu osob 


nikė postrzelony w prawą rękę (w pa - 
ce. W toku dochodzenia ustalono, ża 
Jarecki, będąc w stanie podchmielonym 


przewróci sję nad brzegiem Czarnej. 


Przemszy i skaleczył sobie palee u pra 
we, ręki. Janecki przyznał się i oświań 
czył, że zameldowanie o rzekomem po 
str'eleniu złóżyi dlatego, że zamierzał 
skierować podejrzenie na swoich. szwag 
rów, żamieszkałych w Sosnowcu, z któ 
rymi źle żyje. Janeckiego, za złożenie 
fałszywego zamełdowania, pociągnięto 
o: odpowiedzialności sądowej. ; 


— A wszystkiemu winien deszez, 0- 
tiarą. przykrego nieporozumienia padł 
prywatny urzędnik Jan Laskowski 
(Uzysta 1). i 


P. Laskowski, wracając późnym wie. 


czorem do domu, skrył się przed desz- 


czem w bramie posesji ur. 26 przy ul.. 
Piłsudskiego 'w Sosnowcu i wzięty %0- , 


stał za złodzieja. - 


Wezwany przez policjanta do uda- | 


nia się do komisarjatu, p. L otmówił 
i miał obecnie w sądze okręgowym 
sprawę o opór władzy. Przykra omyłka 
została wyjaśniona i L. został uniewiu- 
niony. 


— Pod zarzutem bigamji stanął przed 
sądem okręgowym w Sosnowcu 34-le- 
tni Stanisław Kruk z Cynkowa (pow. 
Zawiercie) Kruk opuścił żonę i zosia 
wiwszy ją na łasce losu w Częstocho- 
wie, ożenił się po raz drugi w Cynko- 
wie, przedstawiając władzom kosciel- 
nym dokumenty nieżyjącego brata — 
kawalera. 
Na rozprawie okazało się, że K. jest 
znanym w kronikach kryminalnych a- 
ferzystą, sąd zatem wymierzył mu pół 
tora roku więzienia. 


— Wykrycie sprawców kredzieży 
zegarków, W związku z kradzieżą -z6- 
garków w zakłądzie St.  Keęe'ckiego, 
zam. przy ul. Okrzei 10 w Będzenie za- 
trzymari zostali Abram Alabaster i 
Kuźnieki zam. w Będzinie. ; 


Od zatrzymanych odebrano część 
skradzionych _ zegarków. Obydwaj 
przekazani zostali władzom sądowym. 


— Nie bluźnić!  Przechodnie ul. 
Warszawskiej w Sosnwocu byli nieda- 
wno temu świadkami gorszącej sceny. 
wywołanej przez ulicznego sprzedawcę 
głodyczy 271-letniego Romana Osmeuą 
(Sosnowiec, Kolejowa 12). 
Osmęda, okazując swe niezadowole 
nie z powodu niepogody, uniemożliwia 
jącej mu uliczną sprzedaż, począł pu- 
W eznie. błuźnić przeciwko Bogu, uży. 
w+jąo niecenzuralnych słów. 
ć Bezbożnikiem zajęła się policja, a 

sąd okręgowy skazał go wczoraj na 
rok więzienia z zawieszeniem kary na 
dwa lata, biorąc pod uwagę, że O. jest 
woiennym inwalidą i działał w stanie 
nietrzeźwym. 
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„atwo być warjatem! 


Straszna historja ojcowskiego okrucieństwa. > 


__ ‘Motywem często wtarzających i 
się w powieściach całego świata jżsy ' 
którego - ja: * 


historja człowieka, 
go wrogowie wtrącają do zakładu 


dia obłąsanych i trzymają go tani, . 


mimo, że jest najzdrowszym w Swie 
Ue, wege i ; 


Takie historyjki wydawały się 
zawsze tworami fantazji. Tymcza- , 


sem, coś podobnego zdarzyło się v- 
statnio i to nie u jakichś dzikie 
brszmenów, ale w kulturalnej An. 
giii. SEA 

W Londynie zmarł obecnie zta 
nv powszechnie wybitny . chirurg 
Percy Sergeant. Lekarz ten zosta- 
wił ogromny majątek, ale w testa- 


mencie wydziedziczył syna swego. 


Johna za to, że ten ożenił się w swo 


im czasie wbrew woli ojca z Niem 


"Ale na tem nie koniec. Ojetee 


zn życia zrobił synowi stokroć got. 


szą krzywdę. 


ę S 
Młody John Sergeant był stuđen.: . 


tem w Cambridge. Studjował me- 


dycynę na wyraźne żądanie ojca, 


zdyż sam wolał rzeźbić, był bowiam: 
DEPOA uzdolniony w tym kier. 
kane MCSE 

Podczas studjów spotkał w Cam - 
bridge iałodą studentkę Niemkə; 
Doris Keller. Miłość od pierwszego 
wejrzenia, i oto, młody John, przy- 
:echahwszy na wakacje do domu 
cica, wystąpił z dwiema naraz spra 
wami. Nie chce studjować medycy - 
ny. która go nie nie obchodzi, gdrż 
ehee być rzeźbiarzem, a pozatem 
żeni się z Davis Keller. Despoty"z 
ny ojciec nie chciał słuchać ani ©: 


jednem, ani 0 drugiem. Zagroził sy” 


nowi, żę przestanie mu‘: przysytać 
pieniądze. Ale i syn miał - natusę 
zapalczywą. ` SCRA ge 


Eskimosi oddadzą wszystko 


za.. błyskawiczny zatrzask 


W jednem z pism  amerykuń.- 
skich, wychodzących w Detroit, 
słynny lotnik Jim Mattern opow:a 
da w malowmczy sposób niezwykłe 
nizygod”, jakie miał podczas lotu 
naokoło światu. 

W czasie tego lotu — zmuszony 
byi lądować w okolicach bieguna 
pfinocriego na gruncie syberyjskim 

Był tak okropny mróz, że ubra 
uje jego przesiąknięte benzyną,. pe 
prostu ra nim przymarzało. Aps 
ret jego był.w. zupełnym porządku, 


nie benzyna zamarzła w zbiorniku, 
a musiał jeszcze przelecieć nad me 


rzem Behringa do Alaski. -W miej. 
scu, gdzie wylądował, na wiele ki- 
lvmetrów wokół niego ciągnęło się 
pustkowie tundry, pokrytej przy- 
marzniętym mchem. 


Mattern, wylądowawszy jakcé 
szczęśliwie bez wypadku, I widząc 
że wokół niema żywej duszy, zbude 
wał sobie schronienie nad rzęką i 
przesiedział w tym namiocie dwa 
tvzodnie, żywiąc się zresztą, wyłącz 
nie czekoladą 


PORT 


Kronika 
X „Brygada“ ZR. z  „Borowianką” 


- Bzęzakowa rozegrały mecz rowanżowy 


z wynikiem 1:0 na korzyść „Brygady“ 
— Strzemieszyce. 

X Słowiańskie mistrzostwa narciar- 
skie w* roku 1934 w Zakopanem. w 
Bratysławe (Czechosłowacja) _ udbyła 
się konferencja przedstawicieli związ 
ków narciarskich Polski, Jugosławii i 
Czechosłowacji, 

Na konferencji uehwalono, że pier 
wsze narciarskie mistrzostwa  stowiań 
skie odbędą się w lutym 1934 r. w Za 
kopaa.em. 

X Naprzód (Lipiny) protestuje pre*. 
ciwko wynikowi meczu z WKS (Wilno) 
Klub śląski „Naprzód“ nadesłał do ‘ñ 
sk'ego związku piłki nożnej depeszę, za 
w'edamiającą, iż protestuje przeciwka 
wvrjkowi meczu półfinałowego o wei 
soe do ligi z WKS Wilno. 

Mecz ten, który zakończył się zwy 
c'estwem Wiłnian w stosunku 4:2, to- 
czył się w niezbyt normalnych warun 
kach. a nadto wskutek zdekompletowa 
nia drużyny Naprzodu do 7 graczy zt- 
stał przerwany na 7 minut przed kon. 
tem. 


i WYCHOWANIE FIZYCZNE 


_ Wreszcie zjawili się ludzie. Byl: 
to Eskimosi, którzy przyszli od stro 
ny rzeki. Przyjęli go bez żadneg» 
zcziwierua, nie zadawali mu żad- 
uych pytań i byli pochłonięci tylko 
jedną rzeczą: zamykaniem i otwio- 
raniem błyskawicznego zatrzaski 
przy jego bluzie. Wzamian za to, 
że pozwolił im się tem bawić, dostar 
ozali me pożywienia 

Drugim przedmiotem, który -po- 
chiona uwagę Eskimosów, były gu- 
mowe- sznureczki, któremi 'Matteru 
przytrzymywał swóje mapy. = 


Od tej chwili Eskimośi przez ca 


ły dzień naprzemian otwierali i za- 
mykali zatrzask, lub trzaskali w 
gumki. 

Ostatecznie, nie jest to może 
gaszą rozrywka, niż gra w brydża, 
Wreszcie, zgodzili się zaprowadzić 
geścia, posiadającego takie skarby 
do najbliższego miasta — Anadt 
ru. gdzie natrafił na 60 mieszkań 
ców, którzy poza zatrzaskiem błys- 
kawicznym i gumkami, zaintereso 
wali się także i jego osobą. 


Z drugiej jednak strony istnieje moż 
iiwość zwcryfikowania meczu, jako w. 
> dla WKS Wilno, ponieważ podezas 
badania lekarsk:ego dwaj gracze śląscy 
Nastula i Mozgalik opuścili podobro 
boisko, 

< Przed zawodami międzypaństwo- 
wemi z Ozechossowacją w piłce nożnej. 
>l cz piłkarski Polska — Czechosłowa 
cja, który odbędzie się 15 października 
w Warszawie, na stadjonie Legji będzie 
pierwszem spożkaniem  eliminacyjnem 
do mistrzostw świata, wyznaczonych na 
konie maja roku przyszłego do Rzymu. 

Rewanżowe spotkanie z Czecham” 
odbędzie się w kwietniu roku przyszłesn 
w Pradze, zaś w razie równości pun- 
któw docydować będzie stosunek bra: 
mek. 

W wypadku zaś równego stosanku 
bramek wyniknie potrzeba zarządze- 


nia trzeciego, decydującego spotkania. 


Drużyna  czechosłowacka  przybę- 
dzie do Warszawy w swym najs Iniej- 
szym składzie. Wraz z graczami przy- 
jedzie do Warszawy wycieczka dzienni 
karzy czechosłowackich, na ktorych 
przyjęm: przygotowuje się już polski 


w. dziennikarzy i publicystów spor- 


towyeh. 


Zagroził ojeu, że o ile coś po- | 
dobnego zrobi, ** skompromituje go > 


luk wobec opinji, że nie uie- będzie 
z tre baroaeta, na który lekatw 
czekał oddawna z utęsknieniem. 
Wtedy ojciec wymyślił piekie!- 
uy plan Korzystając ze swych sto- 


suńków w świecie lekarskim, zaw':x 


demil jedno z sanatorjów dla umy- 
słowo chorych, że syn jego Jobn 
dostał pomieszania żmystów i zar: 


krął tan: nieszczęśliwego chłopca. . 


Nie pomogły zapewnienia młodego 
Johna, że jest najzdrowszy w świe 
cie. 4 
Wszyscy sprzysięgli się przeci v 
niemu. 
Płynęty miesiące, a John przel:y 
wał w zakładzie. Ponieważ spraw. 
wał się tam wzorowo, pozolono m'i 
rzeźbić '1. dostarczono , potrzebnych 
uarzęd”i. Te narzędzia . pomosty 


` au, penej-nocy, do otworzenia oX- 


na drugiego piętra, z którego wysku 
czył i uciekł. © = /* 


Dostawszy się do domu. swyca 


przyjacići, John opowiedział „o 
swem nieszczęściu, prosil ich, hy 


- przedsięwzięli potrzebne kroki, i a- 


by im ułatwić pracę, wrócił dobro 
wolnie dv. zakładu. . 

Rze„ywiście, wszezęto tę spra 
wę John został uwolniony z, zakła- 
du, ożeni: się ze swą ukochaną i za 
mieszkał z nią w Londynie w uls- 
siej pracowni rzeźbiarskiej. 

Teraz właśnie, dr. Persy S3- 
gant umarł, wydziedziczając syra. 
Młody John rie przejął się tem zyt 
zie. Przyjaciołom swoim mówi, że 
żona była warta tego. poświęcenia 
a nawet miesięcy spędzonych w za 
kładzie dla obłąkanych. 


— Jedno mnie tylko: cieszy—mć. 
wi młodzieniec — że ojciec mitro. . 
wszystkc. nie dostał tytułu chara 


neta. 
PETSEEOW JH KRC ACZ 
HUMOR. 
WCZEŚNIEJ WSTAJK... 

— Moje pierwsze myśli, gdy wstaję. 
poświęcam pani, panno Zosiul 

-- To samo mówi mi Maryś. 

— Być może, ale ja wstaje wcześniej 
od riego. 

SZKOCKA KREW. 

Pewien Szkot skaleczył sią podezas 
golenia. Widząc spływające krople 
krwi, biegnie do telefonu i łączy sig z 
dyżurnym lekarzem szpitala miejskis- 
go. 

Panie doktorze, czy nie potrzebuje 
cie w tej chwili przeprowadz'ć trans 
fuzji krwi ile za to płacicie?? 

IDYLLA MALEŃKA TAKA 

Do Ozorkowa przyjechał cyrk wędro 
wny. Główną jego atrakcją jest klat- 
ka, w której siedzi w przykładnej zgo 
dzie, Jew z kozą. 

— To coś niebywałego! —cntuzja- 
muje się dzielny ozorkowianin p. Ty- 
tus Rozenszpie. — Panie dyrektorzel 
Czy nie dochodzi między nimi nigdy 
do żadnych nieporozumień? 

— Czasami, ale bardzo rzadko i tyl 
ko na parę minut — odpowied:'ał dy- 
rektor. 

—  Apotem? 

— Potem kupujemy nową kozę. 

MA DOSYĆ. 

Lętnik do gospodarza, który jedzie 
na targ do miasteczka, a na wosie ma 
kilka wieprzów. 

— Możebyście mnie pane gospoda- 
rzu zabrali do miasteczka. 

Gospodarz: — Nie mogę, pro:zę pa 
na, bo mam już dosyć świń na wozie, 
ZA KAŻDYM RAZEM. 

Pan Tykociner wyjechał do Wam 
szawy za interesem. Nazajutrz po przy 
jezdzie otrzymuje od żony depeszę z 
Białegostoku, Z 

— Samuel, nie zapomnij, że jesteś 
żonaty. Malwina. 

Natychmiast oddepeszował: 

— Malwina, nie obawiaj się. Za każ 
dym razem o tem pamiętam. 5amuel. 
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PO KRWAWYCH WALKACH NA KURIE. 


; W Havannie, jak to już dczesiliśmy doszło do zdobycia hotelu 
'„Nationał* W RIO zabarykadowani byli oficerowie. Ilustracje prze. 
, stiwiają fragmenty po walce: gaszenie ognia w gmachu hotelu i wyres. 
szenie rannych. 
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Dzisiaj 


TOTO 


KINO 
ZAGŁĘBIE z Albertem Prejeanem w roli tytułowej 
, dawniej o i ee Wkrótee 


(ino-Teatr „Udziałowy” "Tysiąc druga Noc 


z lwanem Możżuchinem 


Ceny miejsc od 25 groszy 


w D! DZIŚ! 
Pierwszy raz w Sosnowcu, nainowsza kreacja 


Mino-Teatr VLASTY BURJ ANA 


Adjutant jego Wysokości 


Na scenie: Znakomity humorysta 


Bronisław Bronowski 


DZIŚ WIELKA PREMJERA! 
HELENA HAYES i CLARK. GABLE 
w przepotężnym wzruszającym areyfi mie 


Biała ge 


zlagier najnowszej superproflukeji 
a W a a aa 
[ seans o 4. oral MADAT LOAN mac się przybywać na wcześniejsze seanse. 


* KINO 


EDEN 


SOSNUWIEC 
Dęblińska 4 
tel. 10-95. 

«o Goldwyn Mayer. 


ae 


g 
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_W ST. ZJEDNOCZONYCH. 


Progiac. odrodzenia gospodarczego vgracówany pizz pild, 
: Roosevelta — dotyczy wszystkich gałęzi życia ekonomieznego w S$. 
Z Jednoczónych. Na ilustracji kon: s1eneja farmerów z północnych sta- 
new z urzędnikami rządu, nie pozbo, wiona swoistego kolorytu. 


EMG Nauka i wychowanie. SB 


PIERWSZA śląska szkoła muzyczna 
im. Józefa Elsnera, (Szkoła wyższa i 
niższa) Katowice lu. Szopena 16 tel. 
136. Dyrekcja: prof. St. Ślązak. Przyj 
muj zapisy uczniów na rok szgolny 
1983/34 do szkoły wyższej (5  Wtnie;) 
i niższej (4 letniej). Otwar te zostały ha 
sy: teorji i kompozycji śpiewu solowe, 
go, fortepianu, organu, skrzypiec, wio 
lonczeli i instrumentów orkiestrewych, 
rytmiki i wszelkich: przedmiotów puvo 
cznych. Lekcje odbywają się od godz. 
8 do 19. Opłaty miesięczne od zł. 23. 
Zniżka kolejowa 75 _proc. 


KURSY SZOFERÓW I MOTOCYKLI. 
STÓW St. Konopki, Soseowiee, : Pro- 
myka 3. Zapisy na nowy kurs. 


pay: POSADY i PRACE EG 
OO ZAROWKA OO ROZA CAE GEN TRZE, 


POTRZEBNI chłopcy lub dziewczynki 
do roznoszenia gazet, Zgłoszenia % ro- 
dzicami „Expres“ Dąbrowa, l-go Maja 
Nr. 70. 

POTRZEBNA panna przychodnia do 
podawania. Kawiarnia „Basia* uliea 
Warszawska 6. 


POTRZEBNE panny do szycia me- 
skich koszul i pijam. Jadwiga Schiller 
ul. Katowice, Rynek 12. 


POTRZEBNY ondulator z < ka eila pier 
wszorzędna od zaraz. Grodziec. Naruto 
wicza, Zaremski. ` 


Gm KUPNO I SPRZEDAŻ BA 


Pokost i Lakiery 


gwarantówañe poleca Skrad A.pteczny 
Jagiełowicz, 3 Maja 7. 


D samochodu ciężarowego sprze lam 


lewar tanio. Grodziec,  Czeladzka, 
Bednarek. - 

KUPIĘ 2 m maszyny do szycia „i Singi sra 
bęben kowe, mało używane. + "Wiado- 


mość „Expres“ „Dąbrowa. 


PERZEDON: budkę świetnie prosperu 
jącą w dobrem punkcie. Wiadomość w 
EX 


EB Zzabione dok | dokumenty 
. po 4 grosze za 1 DO 3 zrosze za I wyraz. SINĄ 


ANTONI PLEBANEK unieważnia za 
gubioną ksi EAS wojskową, wyda 
na przez P. Sosnowiec. 


DZIUKOWI "JÓZEFOWI. skraliionc 


ra OPCE wojskową, wydaną * przez 


"P-K. U. Będzin i dwie 

A 
„tskiej Litewskiej: 
DiD. legjonów. ' 


legitymacje, 


wydane, „Pr zcz 2 


JOÓSEK PIEC zgubił WMA mA 


> świadczenie wojskowe, wydane pryž 
ś kómisję : Boborową w ł Będzinie. '; 
Niwki. zę zgaFił egi 
1ymację - bięzobocia, 
gminę „Niwka. 


- Druk. Expres Zagłebia* Sosnowiec. Teatralna I tel..4 4-94, 


„walecznych i oznaki Białóri: „ Aresztem:: za alimenta 


wydaną A- przęż * 


: TERRY 


Żądajcie w apte- 
kach i skład. apt 
hygjeniezn. przy- 
sypki dla dzieci 


„Puder Dzidzi” 
(z kogutkiem) 


utrzymującej cia 
ło dziecka w zdro- 
wiu i czystości. 


FIAR + + PEES u + +. 29 71! p 
ÓSMA AA AANE: 
SKRADZIONO legitymację La. broń. 
wydaną przez Starostwo Będzińskie 
na imię Kapuścik Jan, którą unie- 
wapin Loaf tie SEZ 
KULIG JULJA unieważnia zagubio- 
ny dowód osobisty, wydany rzez sta 
rostwo Olkuskie. 


MAGDALENA WIDERA „unieważnia 
zgubiony weksel ną 2000 zł. in blance 
wystawiony przez Katarzynę | Idziak. 


ZYGMUNI WALUGA zgubił książke 
kasy chorych, wydaną w Sosrwow.u mt 
d. 78. 

KATARZYNA LIS zgubiła ks'ążeczkę 
kasy chorych, wydaną w Sosnowcu. _ 
SZYMAŃSKI DOMINIK zgubił legi- 
tymację bezrobocia wydaną nrzex 
magistrat m. Czeladzi. 


Gi Różne SEE 


3 FOTOGRAFJE R 
pocztówkowe artystyczne ..ZŁ. . 258. 
FOTO —STELMASZCZYK Sosnowice 
Pogoń, Orla 4. 

POŻYCZKI 10.000 złotych | potrze Duje 


na pierwszą hipotekę: majątkı warto. 
ści 60 000. ARTERA w Administra. 


cji pisma. a 
LECZNICA chorób. wenerycznych i 
ych. Sowie, Sienkiewicza 17» 
Wizyta 5 zł. 

ODWOŁANIE, - Niniejszem Lrżepra 
szam Pana Romana Swobodę i odlwa 
łuję potwarz rzuconą na Jego. osol e. 
Marja Nowakowska Kop. .Czeładź" 
Piaski. E 
ZA dl długi mojej żony Stanisławy z 
Mostków nie odpowiadam Jan Mali- 
nowski, Dąbrowa, Sienkiewicza 9 (od 
dn. 29 września 38 r.). 

OSTRZEGAM przed kupnem nier acho 
mości od. Franciszką Hendlika w Strze 


mieszycach Mayol; która obłożcra j -t 
; „zasądżonć od 


Franciszka Hendlika, Jalja FHosqdlik. 
ARAARA aeX ILANA 


REKLAMA JEST DŹWIGNIĄ 
> 9. «HANDLU! 
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